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Zapowiedziany na dzień i) marca, tj. niedzielę 

Zjazd Dzielnicowy Związku Ludowo-Narodow ego 
rozpo.zuie swe obrady o goclz. 10 rano w sali 
lzb\ rękodzelnicz^j ..Na Kotlow em " przy ul. An
drzeja Potockiego 1S.

Przodownicy Z. L. S. stają na tym Zjeździł 
woOec swych członków i sympatyków z jasnem 
i pogodncm ''zo'em . gdyż. idea. która wyznawali 
i krzewili, dla której walczyli i cierpieli, idea na
rodowa. wyśzla zwycięsko z dotychczasowych 

zmagań się i dziś może Z. L. X. z całą pewnością 
stwierdzić, ze ta w ielka jogo idea przezwycięży 
i resztę trudności i doproyyadzi Polskę do takiego 
stanu, kt-iry zapuwii jej. jako Państwu n irodo- 
wemu, znaczenie mocarstwowe wobec zagranicy, 
wewnątrz zaś Państwa z.a]iewni dobrobyt obywa
teli i praworządność.

Działalność Z. L. N. obejmuje trzy fazy. t. j. 
przed wojną światów*^ podczas wojny i od chwili 
odzyskania niepodległości Polski.

Ze zv.■ycięstwo yv całej palni odniosła orjeićacja 
Z. L. N. nad orjentacją. szukającą oparcia się o 
Xi(wncy i Austrię. o tem zbyteczna rzecz wspomi- 
nać.

Polska poyystala dzii ki oparciu s;ę w s\yt | orjen 
tacji o koalicję. dzię‘ki pracy za granicą podczas 
wojny światowej przewódcy duchowego Z. L. A., 
Dmowskiego. Padereyy.skiego i innych.

T y le  tylko narazić wspominamy o fazie pierw- 
szej i drugiej zwłaszcza, żc w  ..Gazecie W ar
szawskiej" drukuje obecnie sam prz* wódca Z. L. 
X , Roman Dmoyyski, szereg artykułów. dających 
świetną retrospekeje tych faz minionych.

Ceh m obecnego Zjazdu jest faza trzecia, tj., co 
od ufnei]i zmartwychwstania Polski Z. L. N. do
konał i jakie zadania i prace dokona.- musi dla 
utrwalenia niepodległości na przyszłość.

I dlatego zamierzamy przedstawić krótko, co 
zrobił Z. L. X .-w  czasie pięciu lat riepodleg-łego 
bytu państwowego.

Najpicryy musimy sit* zastanowić, co było naj-' 
ważniejszem zadaniem w oliwili odzyskania przez 
[ ’olskę niepfitilegloścl. Otóż nie ulega kwestji. że 
było niem utrwalenie tej niepodległości przez 
zapewnienie Polsce od po wiedli i cli granic i zawar
cie sojuszów politycznych, któreby ją  zabezpie
czały na zewnątrz, oraz prze-z ustalenie porządku 
wewnątrz kraju.

Otóż odnośnie do pierwszego z. łych celów, t. j. 
zapewnienia odpowiedii.eh granic, Z. L. X. dążył 
do Polski w ielkiej, w  granicach t. zw. mapy 
Dmowskiego. W  wyniku tych żądań uzyskaliśmy 
na Zachodzie granice mniej w ięcej zgodne z ową 
mapą, a to na podstawie 1 rak ta tu wersalskiego, 
na którym widnieje podpis Dmowskiego, woaza 
Z. L. N. Co się tyczy granio wschodnich, to też 
po długich walkach z obozem federalistyeznym Pił 
sudskiego, zrzekający m się ziem wschodnich na 
rzecz L itw y, Białorusi i Pkrainy. zostaly^oslate- 
(■znio ustalone zgodnie z programem Z. L. X. w 
Traktacie ryskim. Do granicy ryskiej przyczyn i
li się najbardziej Stanisław Grabski, jedt n z g łów 
nych przywódców* naszego Stronnictwa, którego 
to jiomysiem była właśnie gran ha w* Rydze usta
lona, u , także, trzeba H> przyznać, W incenty W i
tos, który, jako ówczesny naczolnik rządu, wbrew 
Piłsudskiemu i bardzo znacznej części swego wła
snego Stronnictwa, skierował polit\kę polską na 
tory pokojowe. Nawiast m należy zauważyć, że 
poseł Dąbski, przewodniczący delegacji polskiej 
w Rydze, był figurą malowaną.

Cudami słynąca grota w Lourdes.

W  Lourdes, w noludnicwej Francji, istnieje cudami słynQca grota, w której, w  elip
tycznym otworze ska?y, w miejscu, w którem  ongiś ukazała słę Matka Boska pa

sterce Bernardzie, znajduje się statua Matki Boskiej.

W ten sposób granice zostały ustalone, ale nie
podległość i granice to należało jeszcze zabezpie
czyć przez sojusze z państwami nam przyjaznemi. 
I tu znów dzięki naciskowi Z. I.. X. zostały za
warte sojusze z Francją i Rumunją i porozumienie 
z Małą Ententą. Sojusze te zabezpieczają nas od 
Zachodu i Wschodu.

\ teraz, co zrobił Z. L. X. dla ustalenia porząd
ku wewnątrz kraju?

Tu Związek Lud.-Nai. od początku postawił so
bie za zadanie walkę z bolszewizinem i dążnościa
mi przewrotowemu Zadanie to było ciężkie, bo nie 
należy zapominać, że do Polski pchał się przewrót 
z dwóch stron: od bolszewickiej Rosji i zrewolu
cjonizowanych Niemiec. Mimo to, żc niebezpie
czeństwo by ła  duże, udaló się i zabezpieczyć po
rządek wewnętrzny przed próbami pzewrotu i za
pobiec zgubnym skutkom rządów lewicowych. 
Najważniejszym  czynem w dziele ustalenia porzą
dku wewnątrz Państwa było uchwalenie wbrew 
trudnościom, czynionym ze strony lew icy, Kon
stytucji państwowej, Konstytucji wprawdzie nie 
.najlepszej, ale bądź co bądź czyniącej z nas Pań
stwo praworządne, to znaczy na prawie oparte i 
prawem, nie bezprawiem się rządzące.

Po ustaleniu granic, zawarciu sojuszów polity
cznych i uchwaleniu Konstytucji, niepodległość 
naszego Państwa została utrwalona —  główny 
zatem cel wysiłków Z. L. X. w pierwszym okresie 
naszej niepodległości został w\pe’niony.

L  kolei należało pizystąpić do budowy Państwa 
naszego na mocnych podstawach. Takiem i pod
stawami, fundamentami mocnej budowli państwo
wi j są: silny rząd, zasobny i uporządkowany 
Skarb. oraz liczm* i dobrze zorganizowane W ojsko 
Na rodowe.

T e  doniosłe zadania rozpatry wać będzie Zjazd, 
będzie się również musiał zastanowić nad korektą 
wadliwej Konstytucji i całego szeregu zagadnień, 
prowadzących do ziszczenia wielkiej idei narodo- 
w yj. D r  W ład y s ław  Świński.

Iowa I a  mrnm
Warszawa. iTel. \vl. .JJońca Krak.")

Dowiadujemy się, że minister przemysłu i handlu 
polecił generalnej dyrekcji poczt i telegrafów opra
cowane rozporządzenia, podwyższającego wewnętrz
ną taryfę pocztową. Podwyższona taryfa obowiązy
wać ma od 15 bm. Polecenie ministra opiera się na 
życzeniu, wyrażonem na posiedzeń5u Komitetu eko
nomicznego Rady Ministrów, gudnesienia wewnętrz
nej taryfy pocztowej w tym stopniu, by opłata za 
Hst zwykły wynosiła 250 tys. mk., za kartkę 150 
tys. m k p rzy c ze m  do w ysokości tej dostosowane 
być mogą wszystkie inne opłaty pocztowe.

9 ( s p M r  M y t u  dla u z i ; *
WaŁszawa. (Tol. wł. „Gońca Krak.“ ) 

Centralny Związek przemysłu i handlu, góm ctwa 
i finansów, przedłożył sferom rządowym memorjał, 
w którym zwraca uwagę na konieczność umożliwie
nia firmom polskim korzy stania z długotermin rwycb 
kredytów. Memorjał stwierdza, że oferty najpoważ
niejszych firm krajowych spotykają się z > Jną Kon
kurencją .rm angielskich, które stawiają bardzo do
godne warunki kredytowe. W dobie przesilenia spra
wa ta staje się bardzo doniosłą, ponieważ nienoż- 
ność kredytowania towarów ze strony firm krajo
wych grozi zalewem rynku krajowego towarami za- 
granicznem: Memorjał zwraca uwagę na konieczność 
zmiany zasad dyskontu w PKKP.

 o------

2IIIZ3|i RZIftl
Warszawa. (Teł. wi. ..Gon-ca Kirak.:‘j 

Tutejsze dzienniki podają, iż rząd czeski od dnia 
1 mai co zgodrfł się na obniżenie opłal tranzytowych 
przewozu węgla polskiego przez swe tery torjum. Ta
ryfy te, nakładające specjalnie wysoką apbttę na wę- 

1 giel polski, stawały na przeszkodzie skutecznej kon
kurencji węgla polskiego z czeskim w Austrjt, Jugo- 
stawji, Włoszech i ‘ zwajcarjf



. u o N m :  k h a  k » ix ?y&  t m . m

Kraków 6 marną.
Na giełdzie eteKtow zwyżka wszystkich akcji Na 

rynka pieniężnym wzmocnienie wszystkich kursów.

Kraków* 6 marca.
Dolar . . . . .  9,375.000—
Frank szwajc. . .
Korona austr. 130
Korona czeska . .
U r ............................. 4 6 .0 0 0 -
Frank franc. . . .

Frank waloryzacyjny . . . .  1,800.000

Frank złoty dla kolei do 15-go
m a r c a .................................  1,bUu.uu0

Frank złoty dla poczt, do 15-go
m a r c a ................................. 1,800.000

Frank złoty dla cen tytoniu do 
9 m a r c a ............................  1,800.000

DEWIZY W OBROTACH BANKOWYCH.
385; Praga 371: Wi-Czeki: Nowy Jork 9.375; Paryż 

dcń 138 i pól.
Akcje. Cyfry rozumiej:) się w 

skiirh.
P. T. II 
Impeks
Phonnu, ' B. Jawornicki)
Bracia Rolniccy 
Żegluga Polska 
fcielenieiwsid 
Parowem
H. OcuioWd Poznań
Tr/»''::'xn l a iaao
P->o'-k
Gótia
1S>> rs/.:i
Twpsge
łV»lska N ałtn
Pokueiio
Słnig
Syndykat Koszykarski Kraków 
Trzebinda thiszc-ze 
K rak us
Porcelana Ćmielów
Fabryka cukru w Cholorowie
Elekirnwuki Siersza
Zakłady przemysłowo „Ryngraf"
S W. Niemojewski
Fabryka, kapeluszy w Myślenicach
Bamk Przemysłowy
Bank Małopolski
Ziemski Bank Kredytowy
Bank Komercjalny
Bank Kredytowy w Warszawie
Bank Związku Spółek Zarobk
A. Piasecki
Garbarnia
Chybie
Orthiwrćn i Karasiński 
AzOt

tysiącach marek, poi 
W transakcji: 
1900—1950 

110—120 
2900—3300 

550—575 
500

48000— 48750 
2100—2150 
8100—3200 
3200— 3150 

«S!H1 
78090 

25000 -26000 
11750—11850 

2550—2030 
_ 2600—2750 

7000—7100 
1200—1250- 

17400— 17500 
7600—7700 

3750—390# ,.ex 1 
25500—26500 

1700—1725 
1500 

2600- -2650 
900

2525—2600
2800

900—1000
625
4,25

30500
4200

24000
49000—52500

2000
2600—2800

S . g  x■ V .' C

Warszawa. (Teł. wl. ^Gońęa Knak.**) 
Dzfataj i>dbędzie się w Ministerstwie przemyski I 

handlu konferencja w celu omówienia projektu za
stosowania eta normalnego^ jako zasadniczego, za
miast dotychczas stosowanego zasadniczego da, wy-

O

noszącego t s  proc, (formalnego* v raa pn ijdua m *Sy 
lenia opłaty cła w monetach złotych od niektórych 
towarów 1 wzaoiłan podtttelenfct stawna celnych od 
tych towarów.

Opłaty wywozowe od betonOw.
Warszawa. (Tel. od wł. koT.). 

Uchwały zmndejsaonigo kompletu Gł. Urzędu Przy 
wozu i Wywozu, powzięte na ostatniem posaoiizoniii.

a tyczące 9> opłat wywozowych od betonów są u  
wieszane i sprawa jetsit przedstawioną do <W‘ytzji mi
nistra przemyciu i handlu.

Polski handel zagraniczny.
Sprawa równowagi bilanswi ha.niIłowego, zawrze 

posiadająca zasadnicze znac/.i.inie, nabiera ołtecnio 
szczególnej doniosłości w związku z- -zagadnieniem 
sanacji Skarbu.

Z tych względów .szczególnie pomyślną jest, wia
domość, że bilans handlowy Polski ukształtował się 
w grudniu r. z. czynniie, wykazując w przywozie 
188.9 tysięny ton wartości 96.9 miljonów frarjków 
złotych, a w wywozie 1,170.7 tys. ton wartości 1)8.6 
miljonów franków zł. Jak widzimy z powyższego, 
pokrycie przywozu wywozom, wyraża się liczbą 
101.84 proc. Czynnym jest również b ila n s  całorocz
ny za rok 1923, w którym przywieziono towarów 
na ogólną sumę 1,118,2 miljonów franków' zl. przy 
wywozie wartości 1J95.9 miljonów fr. zl.

W  porównaniu z rokiem 1922. B;!au> han V, :.vy r. 
uh. "wykazuje motylku poprawę. ale i znaczne 
wzrost ogólnych obrotów. W ciągu bowiem całego

a k c j e  n a  p o g ie ł d z ie .
Jaworzno drobne 128.000 żądają, 123.000 płacono bez 

transakcji; Gazy zacho.lnic 88.000; Nitra-t 1.200: Len
5.000—5.750; Węgłów ki 186 płacono, 140 żądano; Ixj ko
niny wy 2.900—2.925: Nafta Krosino 3.750; Szkło Krosno 
9.0Ó0; Gloria 1.200 płacono; Nobel 7.400—7.500: Związek 
ekonom. Kółek rolniezych 1.200— 1-250.

roku 1922 przywóz wyniósł 845.0 miljonów fr. zł. 
a wywóz 654.2 miljonów fr. zł. Ponieważ 1-sza część 
roku 1922 przed przyłączaniem Górnego Śląska nie 
może służyć za podstawę do porówruiń, jh* tajemy
j es zerze dane dotyczące ostatnich 4-eli miesięcy ro
ku 1922 (wrzesień • grudzień) przywóz wynosił 
330.5 miljooów fr. zl., a wywóz 352.5 miljonów £r 
zl., naitonmt.4 w roku 1923, w tym samym okresie 
przywóz wzrósł do 367.5 miljonów fr zl.. a wywóz 
do 376.3 miljonów fr. zl.

i w o s ł now

Warszawa, 6 marca.

Dolary St. Zj 9,350.000— 9,300 000
Frank fra i. . . 377.000
Frank szwajc. . . . —
Korony czeskie . . ---

GIEŁDA WARSZAWSKA.
Czeki: Nowy .huk 9.850—9.800; Londyn 40-210—

39,925; Paryż 379—877; Praga 270 i trzy czwarte do 264; 
Włochy 401 i jedna d/iiertiąta do 398 i dziewięć dzicaią- 
tvoh: Belują tiil .70*1: Szwajcaria 1.618-1,610: Holamlja. 
3.405.

Warszawa. (Tel. od wł. kor.).
Jak się dowiadujemy w związku z niesłychanem 

podwyższeniem opłat paszportowych zostanie dodat
kowo wydany osobny reskrypt w sprawie ulg w uzy
skaniu paszportów zagranicznych.

Fiank złota 1.799: Mil jonów ka. 856—800: Bony złote 
1350—1400; (óżyez.ka złota l.\(KXi; Pożyczka dolarowa 
52)00—5,-150.

Akcje: Ghodonów 25--80 38.000: 11. Cegielski w Po 
•znaniu .3 - 8.-10O 3.175; Pocisk 6.7:50 7- O.900; Parowo 
zy 2.200—2.350— 2.275: L. Zieleniewski 5t»- ,51 —50.500: 
Ćmielów 810; Prz.iunysł Nnfi u y 4700 - -MHKI.

GIEŁDA WIEDEŃSKA.
Kursy pa-jjdeTÓw pilskich w- tysiąuiieh koron: Galicja 

4000; O''leszów 2300: Bank Mato[Hilsk.i 30- 21; Fanóo
3380: Bank Hipoteczny 22: Browary lwowskie 240; Ziele 
nłcwski 300; Nafta 540; Silesia 67; Schód idea 1100—1150: 
Lwów—Czerniiowce 335: Siersza górnicza 190.

GIEŁDA ZURYCHSKA.
Zamknięcie giełdy: Nerwy Jork 5.78: Londyn 24.75

i pół; Paryż 28.75: Wiedeń 0.81.70; Praga 16.72 i pół; 
Włochy 24.77 i pół; Bełgja 20.80; Budapeszt 15; Holding 
fors 14 i pół: Sof ja 427 i pół: IŁolandja 215 i jedna
czwarta: Ghrystjanja 79 i jedna czwarta; Ko-penlunga 31 
i jedna czwarta; Sztokholm 1.50 i trzy czwarte; Iiksz.p;idija 
71 i siedem ósmych: Bukareszt 305: Berlin 131 i pól: 
Belgrad 725.

JA D W IG A  H ŁASK Ó W  A.

Idylla maleńka taka.
Powieść obyczajowa.

9)
A co jedli na śniadanie?
Polewkę z piwa z serem, chleb z masłem 

i miodem, dla starszych wędliny i kawa.
—  Zapomniałam babci powiedzieć, że Kamei 

urodził się svn wczoraj i akurat tego samego 
dnia ona zachorowała. Chciałam iść do niej, ale 
marna nie pozwoliła „będziesz tylko przeszka
dzać", mówiła, jak wyzdrowieje to pójdziesz, mo 
że już jutro wyzdrowieje...

— O nie, jutro nie licz na to.
— Dlaczego babciu?
— Pogoda zła, deszcz, zimno.
— A  prawda. A  do kościoła to mamy iść.

A no, zobaczymy jutro, jak to będzie.
— Panienko! —  wpadła Luta, pokojowa, mło

da, śmiejąca się, płowa blondynka. List do 
panienki, ktoś rzucił do skrzynki.

—  List, do mnie, pewno od pana W ładysła
wa... Nie, jakiś nieznany charakter. Co to jest, 
babciu?

— Przeczytaj głośno.
— „Łaskawa 1 prze zacna pani! Miałem wczo

raj zaszczyt sprawdzić stan pani zdrowia, po ję
zyku, jaki mi pani w swej dobroci, przebajeczna, 
pokazała. Jest w miarę czerwony i nic nie obło
żony, co notuje biegły w  swym fachu doktór 
Kryński. Za obejrzenie takowego, należy mi się 
honorarjum, po które będę miał przyjemność 
Zgłosić się do państwa,

—  Boże, to skandal, babuniu, co ja zrobię, jak 
przyjdzie?!!

Nic, trzeba wytłóm aczyć Lucie, aby go 
wprowadziła wprost do mnie przez mój przedpo
kój, już ja się z nim rozmówię.

—  Dziękuję, babunieczko, strasznie jestem za
wstydzona... Boję się go zobaczyć.

No, no, uspokój się kochanie, nic strasz
nego...

Luta znów wbiegła.
Proszę panie na kolację...

Babunia poszukała swego k ija  ze srebrną rącz
ką, wsparła się na ramieniu wnuczki i poszły 
przez duży, ładny salon do jadalni. Jasna, w iel
ka, wisząca lampa oświetla stół przy którym  sie
dzą już wujostwo, matka i Jaga.

— Oj! mama psuje mi córkę, najlepiej lubi prze
siadywać w mamy pokoju 1 o czem zawsze gada
cie ?

— Siedź kiedy z nami dłużej, to posłyszysz o  czem 
gadamy. Wyleci ten ptaszek z gniazda, wyleci, nie 
będę już jej miała...

Luta, pójdziesz do dozorcy domu i poiaiesz, że 
strajk już Skończony, niech jutro raniulko weźmie 
się za miotłę i łopatę, aby jakiś ład zrobić w po
dwórzu i na klombie, święta blisko, a tu takie bru
dy. A nie zapomnij wziąć z sohą biletu wtzytowego, 
bo możesz go nie zastać, - tu wujaszek rozśmlał się 
jowialnie...

Luta wybnchnęła śmiechem:
A kto to już płotków narobił, że sobie blleta I 

kupiłam, pewnikiem Tekla, od winsztuikow, a nie dla 
wizyt ów.

— Z biletem, czy bez, idź do stróża, wtrąciła 
o loda, nalewając herbatę.

Na stole stała szynka w plasterkach na talerzu, 
kajzerki, masło 1 ser. „

Jedli w milczeniu, Irka błądziła oczami po tym 
pokoju, z którego już prędko odejdzie na zawsze. 
Patrzała na popiersie Sabały, 6tojące na pięknym 
renesansowym kredensie, na upostaciowaną w rzeź
bie ^nyśi“  Wasilkowskiego, na palmy pod oknami... 
Inne już obrazy będzie oglądać przy posiłkach co
dziennych.

- -  Trzeba naznaczyć dzień ślubu, pan Władysław, 
wyjeżdżając, prosił, aby datę ustalić, aby po świę
tach mógł już co przygotowywać. — Mówiąc to wu
jaszek, patrzał na matkę, unikając wzroku Irki. Irku 
zerwała się z krzesła...

Nie, nie trzeba, jeszcze czas, poco się datą 
krępować, Kamcia mówiła, ie  najprzyjemniej być 
narzeczoną, długo...

— Być może, tylko trzeba na to małej rzeczy, 
zgody narzeczonego, a jeżeli on nie zechce... — Tu 
ciocia utkwiła niespokojne spojrzenie w siostrzenicę.

— Wszystko jedno dla mnie, nie zechce, to do 
widzenfa, mój panie i Irka dygnęła uroczyście.

— Strasznie jeszcze jesteś dziecinna i lekkomyśl
na, któż takie sprawy tak załatwia, tu chodzi o  ca
le życie, — mama zasępiła się, to wypowiedziawszy.

— Jeżeli jestem dziecinna i lekkomyślna, to nie 
w yda ja jc ie  mnie za mąż, poczekajcie państwo a i 
dojrzeję.

— Choć taka młoda, a mądrze powiedziała -- bab
ka ■wzięła w obronę swoją faworytkę.

Jabym wolała, żeby Irka poszła za mąż prę
dzej, — wtrąciła Jagusia. .

Dlaczego? — Babcia ostro spęjrzała na młod
szą wnuczkę.

- Bo, bo, jabym prędzej dorosła.
A  co zrobisz, jak wyrośniesz? — Bada bablcn.
Włożę suknię z ogonem i wyjdę za mąż.

(C. d. a.)
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Katowice. ^AW ).
Jednocześnie z niedziememi wiecami w Katowi- 

each w sprawie ostatnich areszmwjń Polaków na 
SłęsTia Opolskim, odbyty się pudobue wiece powstań
ców-uchodźców w Tarnowskich górach przy ud/iale 
12.000 osób w Knurowie zaś 2.500 osób.

Oba wiece uchwaliły jednomyślne Te/olucje, które 
wyrażają współczucie niewinni* uwięzionym, zwra

cają się do władz z prośbą o interwencję w razie 
zaś bezskuteczności ich kroków, aresztowań** za 
każdego uwięzionego Polał-a 3 Niemców z Woje
wództwa.

rsaJto rezolucje żądają aresztowania na obszarze 
Województwa wszystkich Niemców, którzy przyjeż
dżają z Niemiec, a należą do Orgeschu i innych org i- 
nizacyj niemieckiego Yolksbundu.

112 tysięcy bezrobotnych w Polsce.
Warszawa. (AVV). 

Kśeiownik Min. pracy, Simon, oświadczył, iż we
dług ostatnich wykazów liczba bezrobotnych wyno
si 112.000, zmniejsza się jednakowoż miejscami

Strajk w Łodzi wygasł zupełnie.
Łódź, *A-W.-). 

Cs^ściowy strajk w przemyśle włókienniczym, jaki 
wybuchł był w tygodniu ubiegłym wygasł już całko
wicie.

Podjęto pracę we wszystkich zakładach, gdzie

część robotników nie pracowała.
W wielu fabrykach robotnicy zrezygnowali z żą

dań podwyżki 34 proc., co zdaniem tutejszych sfer 
przemysłowych, obniży koszta produkcji, jakkolwiek 
w stopniu nieznacznym.

Podatek na towary importowane.
Warszawa. (Teł. od nasz. kor.).

Dnia 29 z. nu odbyła się w Ministerstwie konfe
rencja nad nałożeniem podatku przemysłowego na 
itrmy zagraniczne, mające w Polsce swych przedsta
wicieli.

Wszyscy uczestnicy konferencji wypowiedzieli się 
przeciw nakładaniu na import zagraniczny poza cłem 
jeszcze podatku przemysłowego. Wysunięto równo
cześnie myśl ustanowienia wewnętrznego podatku 
Importowego, któryby obciążał wszystkie towary

sprowadzane* z zagranicy.
Przedstawiciele organizacyj przemysłowców przy

rzekli przedstawcielom Ministerstwa przemysłu i han 
dlu opracowanie projektu szczegółowego dla podat
ku importowanego. Przedstawiciele Ministerstwa 
przemysłu i handlu uznali potrzebę uchylenia zarzą
dzeń, w prowadzającego podatek przemysłowy dla 
firm zagranicznych, mających w Polsce swych przed
stawicieli, aż do czasu ustawowego rpodatkowania 
importu zagranicnego.

powyższych raucow namuowycn. Działalność radców 
; polegać będzie na wyszói.rwunlu odpowiednich aól 
:stawców udziale ewent. przetargach oraz sporządza 
nui umów.

Komisarz mMmm l i .  oświaty.
Warszawa. (Te!, od naesz. koresp). 

Komisarz oszczędnościowy Min. Oświecenia, dr. 
Jerzy Madeyski, opjął w tych dnsach urzędowanie 

P. Madeyski, do niedawna pas. Rzeczypospolitej 
wr Berlinie jest fachowcem do spraw oświatowych, 
jako długoletni szef sekcji w wiedeńskiem ministo- 
rjjm  oświaty. Przez krótki czas p. Madeyski był tei 
ausłrjackim min!stiem oświaty.

imm  r a W  i t t  woisRowyrti
Warszawa. (AW ). 

Pan Prezydent Rzeczypospolitej po szeregu kon
ferencji z premjerem Grabskim i generałem Sikor
skim ustalił ostatecznie projekt organizacji naczel 
nych władz wojskowych, który wejdzie w niedługim 
czasie do Sejmu. Projekt określa zakres działania mi
nistra wojny, generalnego inspektora armji oraz sze
fa sztabu generalnego.

Kosmetyki poiskie dla Sjamu.
| Warszawa. (Tel. od wl. kor.'.
’ Zgodnie z informacjami otrzymanemi z poselstwa 

polskiego w Kopenhadze polskie wyroby kosmety
czne mogłyby znaleźć poważny rynek zbytu w Sja- 
mie. Zdaniem poselstwa pożądauem jest przysłanie 
do przedstawicielstwa polskiego w Kopenhadze od
powiednich prób wyrobów kosmetycznych i perfume- 
rji. Próbki te wręczone zostaną zainteresowanym fu
mom duńskim utrzymującym stałe stosunki hanrtlo- 

i we z Sjamem.

Podn.esienie taryf kolejowych.
Warszawa. vAWj. 

Stabilizacja marki polskiej ujawniła konieczność 
nadania taryfom osobowym układu odpowiadające
go prawidłowej gospodarce kolejowej 

W układzie takim uwzględnione być muszą postu- 
i łaty następujące: zróżniczkowana budowa taryf, to 

jest pobieranie wyższych jednostek opłat na odległo
ściach krótszych, niższych zaś na odległościach dłuż
szych, obliczanie opłat przewozowych na odległo
ściach krótkich za kilometr, a nie za strefę, zrnnłej 
szenie różnic w opłatach aa prztjazd między klasą 
trzecią a drugą i wreszcie zmniejszenie opłat za 
przejazd pociągiem pośpiesznym.

Równocześnie taryfy osobowe mają być zastoso
wane do poziomu przedwojennego z uwzględnieniem 
taryf obowiązujących w państwach ościennych.

Cdnczenie Rady finansowej.
Warszawa. tAWl 

Posiedzenie Rady finansowej zwołane na d. 5 bm. 
zostało odwołane, natomiast odbył się dalszy ciąg 
naTad Rady gospodarczej w przedmiocie bezrobocia,

 o -

Zwyczajne Walne Zgromadzenie
Członków Związku Spółdztyni Jajczarsklej

„Jajo"'
zrzeszenia z ogr. odpcw w Krakowie,

odbędzie odę w sobotę dnia 15. marca 1924. o godz. 4 
pa poł. w sali Związku Rewizyjnego-^póldziehii 
rolniczy eh w Krakowie ul. Reformacka 1. ii. jf. p. 

PORZĄDEK DZIENNY:

1. Odczytanie sprawozdania z ostatniego Wal-:o- 
go zgromadzenia.

2. Sprawozdanie Zarządu z czyn-nośc-i i rachunków 
za rok 1923.

3. Sprawozdanie i wnioski Komisji rewizyjnej.
4. Podział zydków za rok 1923.
5. -Oznaczenie najwyższej sumy zobowiązań, jakie 

Związek może zaciągnąć. _ ’
6. Wybór trzech członków Komisji rewizyjnej.

. 7. Wnioski i in/t-onpelaęje.

W  myśl art. 24 osoby prarwne (Spółdzielnie) wysy
łają po je Inym pełnomocniku, zaopatrzonym w legi
tymację.

ibzerwohdozący Rady Nddnor.
Dr. Juljan Nowa* m. p.

Moskwa. tAW.j.
„W ieczemiaja Moskwa14 zamieszcza p. t. ,,Pole

pszenie stosunków polsko-sowieckich11 długą rozmo
wę z posłem Darowskim.

Poseł Darowski wyraża przekonanie, że po zawar
ciu traktatu handlowego obrót gospodarczy między 
Polską a ZSSR. znacznie się ożywił. Poseł Darowski

poinformował korespondenta o zamiarach rządu pol
skiego co do terminu i miejsca zawierania poszcze
gólnych umów jak traktatu handlowego, konw encji 
konsularnej, kolejowej i t. p.

Mówiąc o wykunaniu Traktatu ryskiego, p. Da
rowski zaznaczy ł, iż pewne tudności nastręczają 
prace komisji reewakuacyjnej i rozrachunkowej.

Walka ze spekulacja iywnofrfowa.
Warszawa. (Te!, ck! nasz. kor.).

Oocdiy kryzys przemysłowy, dający się bodaj że 
najbardziej ouczuwać w branży włókienniczej wyma
ga szczególnego wytężenia w kierunku zaopatrywa
nia ośrodków przemysłowych włókienniczych w środ
ki żywnościow e. W celu przeciwdziałania spek ulacji 
żywnościowej, ośrodki te, a zwłaszcza Łódź, zaopa
trywana jest bardziej intensywnie od innych okolic 
kraju w mąkę. Wysiłek w tym kierunku rozszerza

 —  o o o

Warszawa, (tel. od wl. kor.g 
Prezydent ministrów p. Grabski odbył wczoraj 

konferencję z prezesem Chrześcijańskiej Demokracji, 
posłem Chacińskim. Konferencja dotyczyła bieżą
cych *>aństwrowych spraw administracyjnych.

IM! ima p w  m i
Warszawa. (Tel. wł. „Gońca Krak.11)

Nowy statut organizacy jny Ministerstwa spraw we 
woętrznych oprać *wa_iy na zasadach Mcaeządnościo- 
wych, zmn tjsza liczbę departamentów z 4 na 3. Mi
nisterstw j dzielić się będzie w przy s-łośoi na depar
tamenty: administracyjny, bezpieczeństwa publiczne
go i pracy oraz sam jrządowy.

Stafa jednostka pocztowa.
WaiSzawa. (Tel. od wl. koresp.).

W tych dniach wydane zostanie rozpm/ąd/ejPe 
Min. przem. i handlu w porozumieniu z Min. S. o za
stopowanie stałej jednnbtki do opłat poertowyt h, 
telegraficznych i telefonicznych, oraz da wszelkich 
świadczeń pieniężnych o charakterze publiczno- pia- 
wnym na rzecz Zarządu pocztow i-telegralicznego. [

się równie na zagłębia węglowe.
Również magistraty miast, stanowiących ośrod

ki przemysłu włókienniczego, oraz spółdzielnie spo
żywców działające na tych terenach, są zaopatry
wane w cukier i węgiel, które są do dyspozycji 
nadzwyczajnego komisarza zwalczania drożyzny. 
Wymienione instytucje korzystają z ułatwień przy 
nabywaniu cukru i węgla od producentów.

l i i  ils Kopiów i przeipyslowtów
Warszawa. (Tel. od nasz. kor.). 

Informują nas, że minister przemysłu i handlu p. 
Kiedroń ma wystąpić w najbliższych dniach z pi
smami odręczneml do rożnych arganizacyj przemy
słowców 1 kupców o energiczne i wydatne poparcie 
zapisów na akcję banku Polskiego,

Ze sfer przemysłowych dowiaduiemy się, że po
wolność w subskrybowaniu akcyj Banku Polskiego 
tłumaczy się tylko tern, że wobec braku obrotowej 
gotowizny zarówno przemysłowcy, jak .i bankierzy 
wolą przystąpić do zakupu akcyj raczej w ostatniej

L chwili, by możliwie później unieruchomić goiówkę, 
to zaś bynajmniej nie nmże świadczyć o niechecf 
sfer tych poparcia Banku Polskiego.

£ Zagraniczne komisje zakupów.
! Warszawo (Te. o o wł koresp.t

Na zasadzie porozumienia Min. spr. wojsk, z Min. 
przem. i handlu radcowie handlowi przy poselstwach 
naszych, w Paryżu, Ło idynie, -Bejlmie, Waszyngto
nie, Moskwie orał w Rzymie wejdą w skład wiek 
kich komisji zakupów Min. spraw wojsk., które, doko
nywać będą transakcji na terytoriach urzędowania
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Dziedziczenie mieszkań.
Kiaków w marni.

Art. 12 ustawy ok reśla, ii
1) W razie śmierci najemcy członkowie jego rodzi

ny, którzy do chwili jego śmierci stale z nim miesz
kali, wstępują, w  umowę najmu i odpowiadają nie- 
pooziemie za wynikające stąd zon owiązania, o iie nie 
'rrzekną się tego prawa wobec wynajmującego. Prze
pis ten nie ma zastosowania do o»ób, które w chwili 
śmierci najemcy posiadają inne mieszkanie.

2) Prawa najmu pomieszczeń handlowych, przemy
słowych i innych pomieszczeń zarobkowych, wynika
jące z niniejszej ustawy, przechodzą na spadkobier
ców najemcy, o ile spadkobiercy przedsiębiorstwo 
spadkodawcy w tym samym lokalu nadal prowadzą.

Urzędy 10/jemcze.
.Art, 13—23 określają sposób powstania i kompe

tencje urzędów rozjemczych. Urzędy istnieją w min
utach, mających p^nad 20.000 mieszkańców i wyro
kują w składzie trzech osób: przewodniczącego, mia
nowanego przez prezesa Sądu Okręgowego oraz re
prezentantów wynajmujących i lokatorów, mianowa
nych przez nurm strza. Jeżeli strony oświadczyły, iż 
poddają się orzecznictwu urzędu, orzeczenia to są o- 
stateczne i nie podlegają zaskarżeniu. W pizeciwnym 
razie strony mogą w przeciągu 14 dni odwotać się 
do Sądu Okręgowego.

Przeciwko obchodzeniu ustawy.
Sankcje karne przeciwko próbom obejścia Ustawy 

przewiduje art, 25, który głosi:
1) Kto celem obejścia lub udaremnienia postano 

wień tej ustawy przed urzędem rozjemczy m dla spraw 
najmu przytacza nieprawdę lub prawdę zataja, w irn- 
ny sposób postanowienia te obenodzi lub obejść usi
łuje, do takiego postępowania nakłania lub jest przy 
tern pomocny - karany będzie grzywną w wysoko
ści od 3 do bOO złotych, albo aresztem do sześciu 
tygodni. Obie te kary można nałożyć równocześnie. 
"Właściwe są Sądy powiatowe (pokoju).

2) Żądanie i pobieranie komornego lub innych wy
nagrodzeń, albo świadczeń, oczy wińcie nadmiernych, 
podlega ukaraniu według przepisów o zwalczaniu li
chwy wojennej.

Ważne też znaczenie ma art. 10 ustawy, który ce- 
i«m niedopuszczenia do obchodzenia przepisów usta
wy postanawia:

1) Zabronione i nieważne są umowy, w których 
najmujący za to, iż jego poprzednik opuści przedmiot

najmu, lub wogóle bez ruwnowarrościowego świad
czenia wzajemnego poprzednikowi lub innej osobie 
coć przyrzeka lub uiszcza, dalej umowy, że za pośre
dnictwo przy najmie ma się uiścić wyna| rodzenie, 
przekraczające miarę w takim obrocie przyjętą. To 
tamo odnosi się ao umów, w których wynajmujący 

lub poprzedni najemca wynajem, albo ustąpienie

praw z v. ynajnui czyn-ą zawisietp od zakupienia 
przez iłowego najemcę urządzenia domowego, nk  
wogóle wymawiają dla siebie, albo dla kogoś łiifcgo 
świadczenia, nie pozostające z umową najmu w bez
pośrednim związku.

ja Co w brew powyższy m postanowieniom łuszczo
no, tego można żądać napowrut z ustań u? etui od
setkami. Tego prawa nie można się z góry zrzekać.

3) Powództwo przedawnia się w ciągu sześciu mie
sięcy po rozwiązaniu umowy narmt.

Aresztowanie b. ministra rządu Petłury.
Pod zarzutem szpiegostwa

.Sensacją bykr*przed miesiącom aresztowanie żony 
wydatni ego dzialaoza ukraińskiego, byłego ministra 
w rządzie Pebhwy, obe-care lektora Uniwersytetu war 
szaiwskiego i sekretarza ( Iwitra.l ii-go Komitetu Ukra
ińskiego — P. Zaji-ewa.

Piotr Zaijcow zdawał się być t ałkowioie jx>iz,i. wszel 
kienii poidejinzenisim.1'. <>pi.nję o nim usprawiedliwia,la 
jego nieskazitelna przeszłość, oraz stanowisko, jakie 
zajął wobec wykrycia zhro i ni. popełnionej pr/uz
ŻO.Ilti- •

Tym cza-ci n na podstawie m ,w yh  danych z poleci
li U« sędziego śledezęgo-, który sprawę tę prorwadz', zo 
stał aresztowany sani Piotr Zajcciw i była nia.-zyni-d- 
ka C’. K. U.. Marja WaHljowa.

W  sprawie tej udzielił wyjaśnień czti :iek Kiiiiii-
  o o

na koazyść Sowietów.

toru Ukraińskiego, generał airmj. [lethiroiw.skiej, Sal
ski. 4

Wy.-togi ia działalność p. Zajcowowej. utrzymują 
ci j sto-umki z agentami bolszewickimi, nie ulega, 
najmniejszej wątpi,iiwośoi. Go..łz''ła ona przediiwszyst- 
kican w b zpdeozeńst wo Państwa. Polskiego.

ZaiJI. \vcwa była z lem-a-kowama, sam '/ajccw był 
wtedy' pciza nawiasem wszelkich ptilejnRń.

Parę dni temu został on wi.zwany |1 (.» ,-ę Iziego śied 
czego, ską 1 już tnie powrócił. Na sku.eik polecenia, 
sędziego został on a.-i-s./.towa.iiy pod zarzutem popeł
nienia t<,] samej zbroln-i. cp i jego żona.

Sądzić należy, że are-ztrwaiiiia. powyższe złikwiilu- 
l.| <‘stateozifie gn-iazlo szpiegowskie, które się tam 
znajlLowa.t-n.

mm m n.
dr. Stcuikie-

Jak weclumo, w maran 1923 r. o Iby 1-a się w* Lwo
wie kilkutygodniowa rozprawa przed trybunałem •■>- 
rzekaijąeyni p-zeeiw Fanny liittai r byłej wia-śe.ieiol- 
ee niemieckiej szkr.lv dziewcząt we  Lw-uwir spokre
wnionej jaidniniu z Hab-huirga.ni1'. która w wsfsa îh 
a,iist,rjaeiki(di. zwłaszcza po inwazji rosyjskiej. odgry
wała we JjwowffS ohydną rolę (kwjuigUjóforki. Trybu- 
nał lwowski uznał wówczas Fauno ftittnier winna 
zbrodni gwa.łtu publicznego. oszustwa i o-szezerstwa 

skazał ją na trzy lata ciężkiego więzienia, zastoo- 
wu.jąe amnestie i wliczając jej do kary areszt śled
czy. Wobec tego kara trwać miała tylko kilka mie
sięcy. Po odsiedzeniu kary miała być Diti-nor wyda
lona z gramie Państwa.

Na skutek zażalenia Prokuratury lwowskiej, a rak 
że Fanny Dlttner, Najwyższy Trybunał w Warsza
wie rozpatrywał w sobotę e.i-lą sprawę. P.nzowudni- 
ozyd sędzia Angerman.’ Sśkarżal prokurator Krzyża
nowski. Na. rozprawie odczyta,no zażalenie nieważno
ści i akta rozprawy lwowskiej. Aut Fanny Ihtaner.

Z CAŁEJ POLSKI.

Rozmaite żywioły, którymi zależy iui utrudnianiu 
sanacji Skarbu Państwa, względnie na dyskredydo- 
wainiu Miarhters-rwa Skanłjii rozsiew iją różne fałszy
we wieści o  jego postaiiowieniaeh.

Jeduę z takich mieści dementują urzędownie %  War 
wraiwy. Mianowicie podana precz 'niektóre pisma war- 
i zawskie wiadomość, jakoby ą|jltnisterstwo Skarbu u 
dzieliło urbanizacjom rolturaym pewnych ulg w pla 
cemiu podatku majątkowego, nie odpowiada rzeczy
wistości. Termin \vphwy zaleezek na podatek maiąt- 
fcowy ma być bezwzglęsbńe dotrzymany.

*
W Poznaniu, jak donoszą pisma tamtejsze, doryeh- 

czas zapisano tamże ogółem 5777 akcji Banku Pol
nkiego, z czego za deklarowano 2015. a s.ułrskrydem-a- 
no re.-sztę. Iżzeważająea większość Li.ś.tytucH i orga- 
nizaie ji goepodasrc tych ostatwwie-j kwoty subskry p- 
eji jeszcze nie ustaliła-

Miejwowy ,K-omitet Propagandy zaznacza, że szer- 
<-7(0 kola społeczeństwa nie wzięły dotychczas nale
żytego udziału w subskrypcji.

■Niedawno U mu podaliśmy. iż w sferach miarodaj
nych podjęto myśl skierowania części naszego wy- 
cbodztwa robotniczego do Algiem.

W  sprawie tej podają dzienniki warszawskie co 
następuje:

Wobec zainteresowania, jakie wzbudziły wiadomo- 
IIc i w prasie o widokach bmignacji do A lgvn i. p. So
kołowski aitttoche- emimnacyjny przy poselstwie pcJ- 
“kiem w Pa yżu ma zlecenie Mmifrterstwa Pracy i 0- 
fdeki bpołeomej, zbadał szczegółowo warunki .pca-ey 
robotników na miej.~cu.

Na po-btawie jego .aportu Min. Pracy d Opieki 
Sj«ołeeznej uznało za możliwe iwtedelić pozwolenia na

Rolnicy nie mają ulg w płaceniu podatltu mająt
kowego. -  Zapisy na akcje Banku Polskiego w 

Poznaniu. Górnicy polscy dla Algieru. Tyfus plamisty w Lodzi. Epidt-mja samobójstw
we Lwowie. —  Huczny karnawał w Polsce.

wyjazd, -tyluknn próby, kilkudziesięciu górnikom ,bez 
rodzin) do kopalni fosforatów w  Kuif i AJgierze. je
dnakże be.z przt.prowadzenia w Pois('e akcji werbun
kowej i z następując-emi za.st<r?.t-żeniami:

PraeodiA cy fra, lcuscy. którzy zgł-oszą zaipotrze-bo- 
N.auiki. zobowiązują się, jako podstawę warunków, 
obrać kontrakt tyąi. stosowany w umowach na 
terenu* francuskim, -z uwzglęilnieniem właściwości 

piacy w Algierze; waaainki konwencji p obk o -i ran ci i - 
skiej. dające rękojmię prawnej opieka, stosowane bę
dą względem robo^iitków poMoLch w Algierze, praco- 
d iw cy określą wy.-okość gwur^aitowancgo miaiinwun 
płacy; 'warunki hy gieniczne w  okolicy i mieszkamo 
we zapewnią, ż<“ w przedsiębiorstwie niema strajku, 
ubezpieczą .robotnikćro v , ('aiis-e Nationale des Re- 
traite-. Kontrakty będą iwzne.

»
Ló iż jest. jak wiadomo, miasteni. pvzbawioneau 

prymitywnycli nawet urządzeń -aijftiiimych. Nic tedy 
dziwnego, że wciąż tam pamują roz/mâ ite < ho.raby za
kaźne.

Obetnie tyfus plamisty stwiddzonj został w pół
nocnej części 1 odzl, zamieszkanej przow^inie przez 
ludność luijbied.niej^zą. Itotyehczas za izły a ypa łkń 
tyfusu pla.inii-tego przy ulicy Marysin^kiej 15, gdzie 
zachorowało 6 o^óh, z tego 5 o-ób^ w jednej rodzinie, 
następme przy Rynku Biiłuckim tur. 4 (5 osób), Ale- 
ksą^drow^i 12 (3 osoby'). Frmicisizkaóska- 2fi (2 oso
by).

Inspektor saAiirt»«iny m. lxxlzi. natychmiast po 
stwierdzeniu tyfusu plamistego i odesłaniu chorych 
do szpitali, dokonał w tych donnach szczegółowiej de
zynfekcji vs jzy.slkic-h m>--tzikaai w-pomnianych. zaś 
mieszkafr, v tych domów zostali jx»>idaxw kąpieli i od
każeniu.

o >--------
ani jej iJiroiiea. z ] dnwflz* j n»z|ira,\v\
Kwicz, n-ir ja,wili się na rozprawie.

Try-buiiial w e.tłej isnowie z,a,twierdził wyrek Try 
Ininału lwmwskkgo.

I deleoatów Rad Paw
weJLwowie.

Ze Leciwa dicioŁizą. ze u.bi-eglcj wii Izieli odbyły 
Kię tam naraay prezesów i delegatów Rad powiato
wych z województw: lwowskiego, krakowskiego, sta
nisławowskiego i tarnopolskiego.

IV Hokzowski. na.iwbrk depa,ritaiii. u-t-u Minlsteu-- 
st.wa Skarbu, wygłosił rt ft rat no teumt finansów sa- 
niorzą lowjwh. na fAi';lst;u\vie iHt;rvvy <i tymicza- owfHH 
nr-egukiava,iiiu f;nam-ów ki nimialuych. rala-zcza iw 
odTiie-iciiu <lo spraw drogowych, zaś p. Ru.k-ow <ki 
mówił b prujrkcio ustaw o ustroju związków .- uno- 
wąjlowyeli i ordynacji wyborczej gminnej i po-wiato 
wej.

f ’ rawjziwa epinemja samohOjstw panuje we Lwo
wie. Oto ich smutna .-itatystyika I duia onegdajszego.

Ni*'ja.ki Adolf Rech.tisiehaffniir, t:i zydziestokilkuletinS 
przemysłowiec, zamiesizkały jarzy ul. KażmiemzGwisikiej 
35, wałował pozbawić się żyroia wyistrżałem z rerwob 
wenu. s-kieroiwaaiyin w lewą pierś. Kula namszyła sor- 
ee. Naityehaniiaat. zaiweiziwruie. pogorcrwii' ratunkowe u- 
daielilo R,eęhfetćhaf4rferoiw'i riatychiuui.sto.wej pomocy 
i zdołało uratować go oJ grożącej śmitrei. Ciężko 
naunego po'zostawi<«H'> -v. Kardze groźnym s-taSłW o- 
picce domowej.

W  hotelu przy ul. Rpjtana mdło wał poabawie. się 
życia- aktor Zdziełurw Kotowski. Lwudziostok ,.ku- 
letni młodzionb-e ten z jxwiadu zawodu m iłosjjgo 
prz< bił sobie nożem lewą, piorś. aa szczęście jednak 
PoporowH - nrauikowe udzieliło mu natvchm:avtowej 
skuteczniej pomocy.

Zamieszkały przy ul. P«fci<*śź.ijlj rewident b. Wy 
działu krajowego. Cbrc.zak. prziibił • ię nożem w oko
licy serca.

Oto krwawy jdom auegdajszv» kromki samobójczej, 
fetóna niestety stała się we Izwowie eodz.iermą ru 
bryką czasów porwojtauiych. *

Wbrew prze.wiidywzuwołn a ipo©zątkijw u i diOrwuły 
woniom prany, ubiegły kani uwal w Polsce był bar
dzo huczny, a we Lwowie może huczniejszy, niż 
gdzieindziej.

I tak w sobotę dnia. 1 ma^oa, zarejestrowano 21 
zabaw pabliuzmych, a  pazotem odbyło się jefczeee b&t 
dzo wiele -prywatnych, b torty styka zabarw wykazuje, 
te na pdenwmem miejwcu stoją Riłsmu. później Pola
cy, a póżnioj żydzi.

Taki atoli nieprzewidzia/n y przebieg o-statniego k a r ' 
nawału nasuwa refleksje. Ozyil mamy rzrv*zytwiśc* 
powc iy  do podobnej wesołości czyż jest mwn w  Pot 
see nmprawdę tak dobrze?...
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m n i w
Wycofują się poniewczasie

uwów 4 marca.
Pisma ukraińskie w clałsżym cdągu omawia ją spra 

▼ę Bessara-bo-wej, a chcąc wyjść cało i  tej afery, 
1 tóra ze względu na wybitn-ń, dzj/agtoiwski podkład, 
wywodam niesmak nawet w „poteozeńs-twie rockiem, 
rejestru ją gki/y pi m polskich, bo "to jej daje azensizc 
do do omawiania tej sprawy. Ukraińskie „D iło“ tło-

maczy, z, w pogrzebie SessaraUmiej i^o brały udzia
łu prymat me szkoły nukk. Tło-maczcnie i-o wywoła
ne jost bc{jaiźniią, by szkół tych nie pociągnięto do 
odpowie dzńśhtoski. Faktem jest, żo czkoły ruskie oi'i 
cjałnie udZałai nie brały, jednak ńaueizyedcde wypu. z 
ozaJi z klas delegacje, które miały brać udział w tej 
„narodowej uroczystości".

Fałszerstwa i oszustwa filatelistyczne.
Ma czem polegają oszustwa? Polskie falsyfikaty Kraków zasypany falsyfikatami

Kraków, 5 marca.

Wobec ro.inące-j coraz bardziej popularności filate- 
Iłtet-ykd nic dziwnego, że iiandel znaczkami pocztowy- 
*nd przybrał dai-iaj rozmiary, o których nie-tJateli- 
etoap „ani się nie śni". Za tern zaś poszły oczy wiście 
I  rozmaite owzustwa i nadużycia w tym handlu, któ
rych ofiarą padają przedewszystkie-m naiwni zbiera
cze, których wśród filatelistów — u nas zwłaszcza- 
cne brak. lecz czasem najwet i hardzi oj już w tem 
kolekcjom effstiwie uświadomieni''. Jedną z kategorii 
tych oisziiisitw nazwać można krótko „fałszowaniem 
znaczków pocztowych**, chociaż, jak się okaże, ter
min niezupełnie jest ścisły.

Obejmuje < %  bowiem dw;in z.it-adnh.ze rodzaje „fał- 
szerstiw". Jeden, w- śeiślejszem znaczenini. jest fałszo
waniem. tj. podrabianiem istniejących znaczków po
cztowych. Nie poWrJBt* się oczywiście ;znaczków ba r 
dzo ziwyklych, bo w tym wypadku trud nie opłacał
by się. Alt nf-e ((odrabia się także marek o jakiejś 
nadziwyczajnej rzadkości, bo niekt«>re z nich są w 
tak nielicznyc-h egzemplarzach zachowane, że sic 
me, ile ich jest na świecie i pojawianie się be laj je 
dnego na LliczbcKwego egizemplairza, byłoby niesłycha
ną sensacją wśród świata filatelistycznego, której 
aiu-teintyoaniość iniufcidflby przedtem zbadać na.jpodcj 
fSÓiwSi eksperci: tak jest np. ze słynnymi „Mauri
tius" z r. 1847. Lecz i poza -tem-i wyjątkowemu -o o- 
blówoścwim-i podrabianie okazów bardzo cennych rzad 
ko jest uprawiane, bo albo ma się do czyniieiniia z na
bywcą bezkrytycznym, a więc i nie znającym ich 
oemy, albo można je dobrze spp,cdać, lecz tylko ku
pującemu już bairdao biegłemu, a wiię-c i  bardzo- ostro 
toernu. Fałszuje się więc przeważnie pośrednią ka 
tegorję znaczkóiw, ani nie zbyt powszechnych, ani 
nie zbyt. rzadkie-h, powie Izmy na przykład z pol
skich halle.rows-kie „Nad Puckiem Morzem". Nkjozęst 
6ze są fałszerstwa nie tyle całokształtu znaczka, ile 
pewnych j(.‘go  szczegółów, przez filatelistów poszu
kiwanych; a więc robi się sztucznie rzutt-ze nadruki 
hib Wę-Jiuodniikd. zmienia siię jjos.jlołLtiizy^jiac ień bar
wy na. rzadszy, to czystych egztunplairzów dorabia 
« ę  sztucznie „ka. owuiki" (stemple pocffitowc), tam,

gdzie one podwyższają cenę znaczka, i na odwrót 
wywabia się je chemicznie it.p, Dorabianie brakują
cych części egzemplarza it-izfcodzancgo praktykuje 
się toż, ale tylko z obliczeniem na, bardzo naiwnych 
iłabytwcóiw, aini nie myjących marek, ani uie rozpo
rządzających lupą.

Cdekawsizem je.sizcze 081 tego falszowaiiiiia w wla- 
ścijweim znaczeniu słowa znaczków' pocztowych .jest 
inne nadużywanie dobrej wiary (lub... naiwność,) ii- 
laitelistóiw przez niesumienny ch spekulantów. W  tym 
wypadku chodzi n-ie o fałszował Ae, podrabianie lub 
inne oszukańcze praktyki na aute-ntycz >yeh ma-rkach. 
lecz o flagowanie nieistniejących lub nie uznanych 
za ważne marek. To tizeh.i dla nieświadomych rze
czy dodać, że aiutontyezncśś i ważność danej mar
ki — nfie jednostkowego już okazu, alt1 całego ro
dzaju czy typu. pi llega żmudnym badani,om i milsi 
być poparta, rzeczowymi dćiwfrlami, z których naj
ważniejszym je,s't stiwiia i,zenie taktu, że dany ty-p 
znaczka był istot-nń w użyciu jako oplata przesyłki, 
przez rządową pocztę okspc Ijniwa.iuj. Są to kwest je 
rforaiz zaiwiłe i tnidne do skonttbloiwa-n a. zwłaszcza 
w okresach chaAtyc.z.nyi-h przewrotów państiw uwych. 
jak np. w czasie wojny a szc/.hgólnae bezpośrednio 
po niej. Czasom kiwcsit.je te wogóle sta.nomieizo nie 
dadzą »ię tak czy owak roizwiązać i dany typ znacz
ka —  np. niektóre miejskie znaczki pocztowe z okre 
su powstawania Państwa Polskfeg.u — pozostaje co 
do siwej ważności pod znakiem zapytania. Tak: samo 
znacizkii (KnoztCiwe wydane wprawdzie jeszcze przez 
rząd w rlanej chwili dysponujący siwą pocztą, ale 
puszczane w obieg, kiedy cząd ten eiwą siuw-ercjiność 
przelotną już stracił, tracą same też swą ważność 
(tak jest np. z bardzo u nas popularną soij.ą znacz
ków „Zachodniej Ukrainy"). Sumfiinny handlarz ma
rek tych albo nie sprzedaje wcale, albo je odra/.u 
kupującemu jako „du-biosa" lojalnie przedstawia; nie 
sumienny o ten w.szysi.kit nr milczy. Co gorsza pusz
cza się w obieg murki, które już poza dt-rą wszel
kiej wątpliwości «ą  nieważnemi i mają, chyba tylko 
wartość... nałflpdk. Pizy toczę tu jedln sizczegohiic 
jaskraiwy przykład. praktykowany niestety i przez

krakowskich s] rzedaweów. rhoeiai u nach, jako u 
Podakow. te praktyki są już nizdylko mprkuiaeją na 
iiaiiwTiyęłi filatelistów, ale —  jak się otóaie —  i * o- 
golnjejszego ątanciwirska bardzo w-petne. Oto, jak 
w-ftadonio. Ńiiemcy w jx>koju wersalskim ujuraciły 
wszystkie swe kolo.i je zamorskie i część timropejólrie - 
go teTyaorjum '.wego państwo. lemisameJii utoaciły 
nad ty m  ziemiami jłrawo pcozty a wi'ęc i prarwo wy 
dawiania dla tych krajów odrębnych stunazkórar p> 
oztowyeJi. Tymczasean jscgawiiy się w 'SdtaMĆeech.« 
żałobne „marki" tycli terj'itorjó(W', tak zam^ursktch, 
jak i eairopejskich Oczywiście są to tylko nailopki, 
a rOiwnież oczywiistem jest że ich roapciw.saoeŁnfi»iile 
ma na celu nactonaJdtstycizną propagandę nircmiecką. 
Tymczasem te kolonjalne zamorskie „marki" sp^e- 
daje do d iś  dnia i nawet wystawia w swe m oknie 
pewna firma w Krakowie przy pi. Marjackim, a kil
ka miesięcy temu u innej, żydów -kiej firmy przy uł. 
Szewskiej jnaradeiwtidy na wystawie już nie-tylko /.»- 
marskie żałobne „nia-ki 1 niemieckie, ale i żałobne 
z napirsem „Po-en" i „Oberseh.leisćea" (!!). Jaik to na
zwać? Przecież fi,.ma sprzedająca znaczki dla celów 
fikctcT-śtyczny ch n’;i& może się tłómacizyć nawet igno
rancją na polu elementarnej ffia.telli-tyki... ■

Podam jeszcze, że Kodeks Kamy, jak zwykle ku- 
lejąco zdążający za życiem, nie zna przeuępsiwa fał 
szpwania znaczków pocztowych analogiczuie do fał
szowania pieniędzy. Można tuki-uh spekulantów skar
żyć tylko o o iziist;w*0. le saano, podirałiianie znac;z- 
ków j;c ztowych bez zanuam sj;,nze:“ \var|dy ich z «  

prawdziwe, karze nie p-c-llegają. To  też z je Inej stro
ny w wiiilu krajach dąży się do tizopeiiiieniiia ko- 
dtksu, z drugiej w licznych obecnie procce-crch prze
ciw cnzusiiw. m fik-itellstycanym sądy ld-rmaLue biukć 
lcotltk.su uzujielnriają tem surowszą praktyką.
DR. JÓZEF FLACH.

 o ----
Z OPERETKI

Wznowienie „Frasquitty“ Lehara.
Pracowito Zi;ze-.zonie arty-dów o-peretikowych, ar. 

z^iakoiiiiityni « wynt ireżysoretri p. Seimpoliiiskim ina 
czele, nie wstając w spia.cy nad ro zwojom zespołu i 
przyciągnięciem publiciZ-irośoi do wddowni j>i'zy -ulicy 
Raj kie.j. wystawiło wzjiowiftni^- p iękw j operetki 
„Finscjuta", bezwątpionia iiiajpiękidejszego z powo
jennych u*worów lahaira. w którycti operetka ezbrt. 
się mocno ku operze. Operową kcne-tTukeję odczuwa 
się już iw uwcT-turzi . utrzymanej w tonie pompaty
cznym od początku. W (la!--zyni rozwoju akcji na 
poły operowej, wa poły operetkowej następują po 
niommtą.eh dramatycznych w treści i muzyce ustępy 
weiselsizg. Wplata t-u Lehar swe walczyli „t.rotity" i 
kuplety, O dużym w’ izięku. -ry uuku mc-lc Iju Iwen- 
eja płynie tu zslrojcm obfitym, nicp^zerwajiym. W  
muzyce- wyczuwa się treść, która tętni krwią gorącą 
i ujmuje bujnośeią życia. Opracowanie muzy-ozme wy 
borne 1 wyturwic. Intii: umen>a«ja. plastyki pędna.

Rartje nrzdzjelono bardzo trafnie, hohatemkę odrtnnir 
rza p. Rynasowa, której wybitny tałmrt wokalny i

[o  w iz ifje  w literatami i p t j .
Wojn.-, Jciężrkie cza-y, drożyzna iitd. wpły nęły na

der ujemnie ina twórcizość muzyczną pol-ką. która z 
natury rzeczy mui-rda znuuleć, tem więcej. żt> drożyr- 
zua papieru i sztychu nut,, nie pozwulała wy dajwcom 
na lokowanie pieniądza w wydsewtenit- stałe nowych 
nakła»luw. których zbyt jest powolny', a niejdiiuokro- 
Uue bardzo słaby. Do niedawna nie mieliśmy gdzie 
drukować n-uty, całą bowiem Polskę obsługują ty'lko 
dwie szty-cłia-mie nut: -w Warszawie (Męka.rski i W i
lanowski). oraz jedna, dopiero urządzająca się w Kra 
kawie. Przez jakiś czas lulkę w tej -dziedzinie 'zasrtę- 
powano składanymi jx> .zeceraku rwydawiniedrwami, lecz 
te zewnętnzaiie nk* przedstaiw îfl-ja się poprawnie. — 
Dawniej, w ."zrc-och przedwojennych, wydawnictwa 

-nutowe Małopolski Ibyły dnukowane częściowo we 
Wiedniu, częściowo iw Lipsku, dokąd i Poznań oikLe- 

-rowywał swe zapoirzebowainie na tem polu. Firmom 
wydarwniczym załroru Tosyjsiu-f^o służyły szaychar- 
nie warszaw kie, lipskie, a  także i rosyjskie. IhToko- 
wanae nut w tych oertiaitnich zemściło się wrogo ma 
pewnych wydawnictwach, gdyż Sowdepja, zamknąw
szy granice, skonfiskowała płyity, a wskutek itego, 
-po wyczerpaniu pierwszego nakładu niektórych (wy
ciągi fortep. ope~ Moniuszkowskich „Halki" i „Stna- 
wnv>(ro dwom "), nie moż.ia dziś wytłoczyć drugiego 
i  daisiy -h nakładów.

Większość fiuiu wyncUwni ezyeb zaniknęła -wą czyn 
mość, jedynie wamoaawska firma Gebethner i Woiff 
nłe •danęła zupehńe — acz ograniczyła swą ekspan
sje — wydając nrtweorj f srtepiiann rvra jrodręcaniki mu

zycam- szkol,hiv zbiór ki różnorakich opracowań pieśni 
polskich ludowych i utworów dawniejszych dla ce
lów pedag-ogiozmyoh. oraz poważną ilość pieśni. 
Zwolna też pojawiają się i świeże nakład', wyezeir- 
pa-nych przedtem wyiUiM-nk-ilw.

dziale podręczników szkolnych -do nauki śpie
wu w  szkołach średnich jdziś obowiązkowego', poija- 
iwiły się świetne „Solfeggia" Kazury, je-ilnego z naj- 
wyibaitadejbzych wanszaiw -.kich ]x->4agogów. |>jm%o(wa- 
ne z wielką znajomością przedni lotu i dusizy tuzn ia. 
są doskonałym podręoziLikiem, przewyższającym pra 
ktyciznoee-Lą i dowcipem pedagogicznym łnijJepsize te
go  rodzaju wydaiwiiictiwa ziagnauicziie. Podręcznika 
te, jako nakazane, są pJtunem szkolnym, tedy i zb>d 
ich jest poważmy.

Da-iiWnatym podrtjczn;ki-em j»-.sit Książka p. Tadeu
sza Cz‘'imMiw..kii(eg-o: „Pierwsze zasady ituzyKi" w 
teorji i praktyce". Dziełko napi-ame zjwiezle, zdradza 
w  auitorze wytrawnego jnidagoga o dużem doświad
czeń Lu metodycznem i praktyczuam, eo wskazuje ja
sno i rozumnie napisany rozdział o wskazówkach me
todycznych oraz sutamaiiniie i d(xwcipnń* ze ita/wione 
ćwiczenia rytmkzne. Podręcznik ten odda wielkie u- 
sługu szkołom muzyczai^nn. śreihiian ogólnokształcą
cym oraz seminarjom manczyeird kim i przynosi chlu
bę autorowi.

Wyborne „Uwiężenia chóralne" (Solfeggia) na jo 
de«n, dwa i tezy głosy, w  siUtrogreckich tonacjach, u- 
łożył wytrawny i doświadcziony pedagog' warszaw
ski W. Rzepko, pracujący z powodzeniem wiele la/l 
na niwie pedagogji śpiewu. .,(Lwiczenia" te wydo.re 
przez firmę Gebethnera w pmamannie, pięknie wztycłuo- 
■wanitłn ztszyciku. są pożądaną iKrwością tam, gdzie

śpiew fl-ielogłos-o.wy (friągnął już. jroważniejszy sto
pień rozwoiju.

W zakresie wyda/wnierw actyistyczaicj jńeśni pol
skiej majmot. zej, niewiele da się wykazać nowości, 
bowiem wydawanie tych utworów nie przed-,tawfia 
jakńhkołiwieik zy- ków dlst- tinny na-kładoa 'j. która 
wydaje n u- wory ro ile ro -nie -są włat te nakłady 
autorów, kryjące się pozii fisrmą), raczej dla- utrzy
mania honoru i -wej powagi, a może ,i dla zsłachet 
nej idei j.oijdeirania polskiej twórczości muzycznej.

Nowoezeene pieśni są utworami mniej przystępny
mi dła ogóhi śpiewaków, szczególnie tworzone praut 
mijmłods-ze j okolenie koiapozyto~-k:ie. aibo wzorują
ce się aa prądach, kląeych z Zachodu, ałbo -usiłują 
tych tworzyć na swój własny sąiosób. Wymagają od 
wykonawcy niej.rz* ciętnej kultury śpiewackiej, nprv 
Tobienia technicznego, znacznęgo (umuzykalnienia, 
przy itowanzy-zeatiu wyt.raw.ntgo, tti-łynieznie skończę 
liego p;anis*y, akompaniatora. A  że takich śpiewaków 
w Połtsce mant} niewielu, tedy i utwory te słysszy eię 
z ro-trraiiy kon coteowoj <lość rzadko. Śpiewacy wodą 
ntwiory, w których -rysunek melo.lji jest -wyraźniej
szy. gdyż słucha/z. nawet ji.itnmiluykainiony. reagu
je na tiie chętniej, jako na ntłowę -dla niebie zrozju- 
nunłszą i jwzystępidejszą.

Na czt-le wyda-wTwctw, jakie ostatnie pojawyj*- się 
w nakład zie GebethnerowskLm, poetamić md wypad* 
„Trzy pleśni" do słów Umila Zegadłwwinza op. 14 
prof. Felicjana ŚMOpskiogo. — Nakreślone po myśli 
i.owoczewnych prądów twórczości p'eśndatr,sk>cb, isą 
uvpaniałi mi fiwitracjami miuzyannie«i pr^^pjęknyoii 
jteotyckich wyznań autora tekwtn, poJznakrwują śei- 
fiłą więżbą nwzytó i śpiewu, walory tekstu. 1 >ww



..g o n h ło  E fU N O w a & r Bk. M,

f f a i < D «jM u jąrc j piękności iKumitr-ia, snaJąsI tu  ^ók  
4h ę w f a e a a Ł *  . .®al£n i, r î3ai<jk<W. B*>mlał jfcte- 
IpłłlHB’ i  tpięłkftcw p a  audytorium i ilayał pelt .a zaao 
MWMDfer =Juj$—. stoi. iWoo'1 śpiewacki p. Ryn k.jwoj 
nisikliwuj -byłby .użyty w oąK-nuwyeh .zia/dainiach, 
w i f t i L ś * * ,  m  t ą  i' ityp gry aikturndaSt-j ujawida »lę naj- 
pięknibj w  mcwuantaoihdjrtwiuó.y-wZiiąj ,-ątury. Z  parrjd 
jfcitąd aj-jewutiych przez tdąhie- „Fra^uiEta" odpo- 
ir _  la jaj -tal-mnowi ma/jlepiej, a ze względu na tem
perament i kwalifikacje wokalne. Pu* trą ir juj p. 0- 
ąrowbki Dyf, jak zawistze, amantem aperetkowym dn 
primo eantelio. P o p ra d y  w  każdej sytuacji, śpiewał 
bardzo pięknie siwym ujmującym gjotseim i obierał 
mędcste oklaski Świetną par*< tworzyli pp. Kozłow- 
stow.ka z Sempoliitekim, pana artystów, którzy każ
dej repryzie na łają właściwy i-om i umiar. Pieafw.sza 
WCT^oiutku. zgrabna, ujmuje wdziękiem, z^Tabnoścoą 
póz i  przepiękną LLnją taneczną, drugi wnosi do każ
dej porcji czy roli, nową sumę dowcipu własnego z 
swobodą, jednającą mu słuchacza. — Doskonali w 
swych pairtija-h byli pp. Bo-jnaroiwski, Karasiński i 
Rawski. —  Część muzyczną pnwadził pewną i 
stemaiiuią ręką dyir. Szczepański, umiejący nadać wla- 
ńrnwy ton i charakter odnośnym fcifcme Ł om. Staran
ność w doborze kootjumów i ih koracyjtnej części wy- 
-artawy utrKymać powinny piękną opoyctkę na reper- 
Suamze. Stanisław Bursa.

—  O------------

Z DNIA.

Nietykalność poselska.

w cza ii* pobytu imTuuń.4riej pary królewskiej 
w Warszawie, pofeja, utrzymująca Modlony na uli- 
oaoh, nie pozwoliła na przeclio Łzenie przez jaz brio 
pewnych ulic. Między innymi zatrzymały kordony 
policyjne i kilku posłów sejnpwych, którzy w tym 
wypadku dopatrzyli się ,,nar:tsizc.n:a nietykalności 
Potulskiej" i wnieśli odpowie, lnie inteipt-lacje.

Ptawdtlpoidobnie z powodu ważniejszych spraw 
państwowych krtcupetkiiiici czekali długo- na odpo
wiedź, tLo.wie dzieli się wreszcie o l  niiniwt.ra spraw 
wown., żo ilo zarządzeń, dotyczących ładu i bezpie
czeństwa publiciznego muszą dę czapęm stosować 
naiwet posłowie. Zdawałoby się, żo zirytowani posło
w ie mieli ozias gruintownie 01 liionąó»z gniewu ii uzuać, 
ńe od nieprzyjemności, jalkiej doznali, jest je-szcztł 
bardziu, bardzo daleko do naruszenia ich nietykal
ności, zagwarantowanej koristylucją.

Tymczasem chodzą duchy, że dotknięci na putuk- 
ote nietykalność-i 'zawierzają sprawę puścić na wiel
ki bęben i zagwoż Lzić kom reję albo nawet i Sejm 
dokłaidnem Tozt.nząsaiaiem, g Izie wolno Nietykalne
mu włazić, a kiedy mud zrezygnować ze swej nie
tykalności. Bo jeśli dziś elice przecho lzić przez kor
don policyjny, jutro 'zechce, aby preo l nim usunął 
aie parkan, a pojn-tm; zażąda te£o od mum, rozbi
jając oń nietykalną głowę.

pierwsze „Nad rzeką“ i „W  opnstoeizałym sadzie'1 
ro-itały tnogificfiksotio tui Wbiruktrdł! im. Żeleńskiego w 
r. 1921 w  Lublinie.

JuJja.-oz Werthcóm, utatantuiwany pwuniiAa wsirszaw- 
«Łi dal dwa, zeszyty, każdy po cztery pieśni. Z-e-.-izyt 
óp. 8 do słów Rapackiego; Z+w.yt op. 10 do- -słów 
Tetnuajeri, Rydla i Lipińskiej. Utwory U ' powinny 
snaieźć się w repertuarze każdego siziumjącego ?lię 
śpiewaka. estradowego, posiailają bowiem obok pięk
nego muzyciznegio oi/racowanitig o- typir nowacizećnym, 
dużo sentymentu o.m  głębi muzycznej, a przede 

r wózys.kiem wy^iiśną linję'imdoifjL
„Trzy pieśni o  złotym ptajtu“  Stofaha Malinowskie

go  są już 11 opustem jego dzialaJności kompozytor
skiej, Napicańe ilo  słów L Guraiurwskiego, pnzel- 
■staiwiają się jaiko ihzśdo nudór efektownie i ujmują 
saaówtio wdziękiem formy, jak ni<>miniej urokiem im- 
sęiraejr. So-lirlnie opracowajte r po-iadające momenity, 
dujące się wyzyskać ]X) śpierwacku, piówinny -znaleźć 

W rękach naszych piew ców i p-cwag esitraftlowych.

Najnowszymi li-tkla.iami zaidużoctoj. — jak ;wiiclKi- 
•tkj — firmy są tnry, nader tiitaranndie pod względem 
wewnętrznym, w y  lane, ze-zyty .^Pokkich ipieńni lu- 
.dipwydi“ , zawierając*) jedenaście piosenek iw prze- 
pięknem opracowaniu Dia L ’tcja"ia Kamaek kiego. — 
W  robocie muzyeaitej jąw-naje zię tu wy tmwmego mi- 

. Stoza, dha którego tajióki ducha tych nati-bnień ge- 
, ttjusęsa naęaego naro lui znaeie rsą i odcaute do-konale,
- ą jHjtiocaęśiiie wj tzi się . tu prącę tinytstj -.ni»tirza. 
-Etóry .w . cysęlaifondaej mą t. być wńłdoe lazmi-
rdtowainy, sitor* tym perłom naitehyjenia ipniał jmda<- 
•^k^^wą^ąniąłą <<{na{^ę. IXj .wy-lawaictwa dołąęzonio 
^pięłuąe na. ję zyk i. francuski i nipiuLęaU.

Stanisław Burd.

: BEPBRTUAJK TEATfiU H IB J S IU B O O  ; ' ;
Uhwaictek p>poL. „fłwieraz^z za ■ kur.infa." - wlMUK 

rwa: .,Wme rvette GuiłJtórt". _
Kątak: ,d1oda..ek

REPERTUAR OPLRETIkL
Oawartek: ,^atja tancerkak

REPERTUAR TEATRU BAGATELA.
OzTvartek: ,daJMuszk»“ (paómjera).

REPERTUAR KLN KRAKOWSKICH.
Newośd: Umierojące narady; 2 ser je w 12 aktaek 
Promień: Dziewczę z Piecadłlly; z Lyą Marą w głów

nej rok.
Reduta: Romans króla pana 1 panny (MDoneili; w gk

rok Ema Morena.
Uciecha: Lawina i Cuda świata lodowego (program 

podwójny).
Wanda: Narzeczona z Austraiji; nr.jnoncsza i ujjwesel- 

aza komedja sezonu (w gł. ro-li Pat i Patachon).
Warszawa: Fatty grubas z Jim Coogan w dwu przn 

wybornych komedjach.
Zachęta: Człowiek o stalowych nerwach; w gł. roli 

Aśbertfai

Akademja poselska.
W niedzielę, 9 bm. odbędzie się o goaz. 4 tej po połu

dniu w Bali Starego Teatru Akademja poselska z nasię 
pującym programem:

1) ?agajenie — poseł prof. Dr Władysław Konopczyń
ski; 2) Skarb a społeczeństwo — poseł ini. Władysław 
Kucharski; 3) Idea narodowa we Włoszech — poseł Jan 
Zamorski; 4) Idea narodowa w Polsce — poseł Karol 
Wierczrk.

bilety wstępu po: 1, 2 i 3 miljony Mp. (bilety akade
mickie — 500.000 Mp.) do nabycia w sklepie p. Wierzej- 
9kiego, Rynek A-B. Hotel Drezdeński.

POSIEDZENIE R4D Y M. KRAKO W A.
W r*tej>T7,łyii) t yg-o-lądu -ó Iix; się posiedzenie 

Hildy ni. Krakow;i, na którcm omawiana bę-.tzii* spra
wa ))0 laiku loikaJ-or,kiego.

ŚRODA POPIIŚLCOWA . W ćsiiu w^airaj-iim jako w 
śro-lę poprc.lcową młKlyik.'  ̂ szkolna zwolnioną była ĉ t 
luwdR. Róiwaiie-ż wxvoraj zowdewzomie były wykłady na 
©niwwniytaeie .Iagiell*>ńskiiim. W wielu biurach uwoIutotio 
u nzę l-ińk ów w*-.zeńn ic-j.

KARNAWAŁOWA STA! YSTYK W czasie od 1 go 
styoznni br. do wtorku 4 bm. odbyło się w Krakowie 1HS 
ziabfliw jmiteany* lą ko litiząc pikników, dancingów* i ui- 
py/H jwinniiećszych zebrań tanąfiznyeh. urządzanych biplź 
bi w di ime-łs jzrywatny,-uJi. bąiż tc.ż w ■wy.in-jctych sa
lach pr/i k ści^jcjsze grana towairzysikies NAjw.ięcej zaba-w 
odbyło się w sali Starćgg Teatru (18); w sali Tow. Tech- 
iiócznego ;17>: w sali- Tc w. Lekarskiego (14); w „Asto-rji'1 
(13); w sali Saskiego iio-tclu (12); w Kasynie of-ie-eirskle-m 
(10): w >ali iiinr. Kol. i w „Sn-kolo“ (po 5); w sali Strze
leckiej i.-i Najwinccj ur/ą ' «iiu> redut-, zaś balów odby
ło- sdę z:ilc i sio 20 prol-cn; Knszta wynajmu samych sal 
wahały sł. o-l 100 do 2(W) niiijonów, bilet pojclyńcz.y 
ko&ż&nw-ał od 5 1 , mil; nów Mp. Zabawy przymisly 
<tuż»* dcc-hiwly żarówi:o t- -warz; .'*wom, urządzającym za
bawy, jak ; ilagdsl' ra-towi, który tyt«iłem podatku gmin
nego na cele ubogich miasta pobierał od biletów wstępu 
20 pirocert.

STAN WOuY NA WIŚLE WZMÓGŁ SIĘ. Wzmagające 
się w ostatnich dnoai-h roztopy, powstałe skutikiean na 
głego ccieplcniia stę ;emjic.ra‘nry, wpłynęły również r.a 
stan wól. Kv)y. które przez .-^creg tygedni po:kr>"waiiy 
po-wiero-bnie r/.ck. w pi z* ważnej części ruszyły już w 
dół. tnvur/.:tc- w wud.c miejscach groźniejsze zatory. JJo- 
ziLm  Wisty, która pod Kr-ikowcm wolna jest już od po
włoki lodowej, p*d’ iotś się z godzimy na godzinę. Pod
czas gdy we wtdrek stan wody j.rzy starym moście is> 
towany był ldft m. poniżej poziomu normalnego, wczo
raj jxj- (Hdudnkł po.ln-ió-sł się o blisko 2 metry do wyż
szości 60 c.in. p nad s»an nonmalny. Wodja płynde szaro 
kiem korytem i dosńjga nćen.al pierwsizyc-h bulwarów. 
Niebeeąieczeń-sitwa pe-wodizd na' raizóe niema.

CENNA DAR NA RZLCZ BibLJOTEKI JAGIELLOŃ
SKIEJ. Na ostatniej lk-Ątuic/i Tbwarr/.yetwa uldd)ośa«lków 
ksdążku w KTakrwie pojawiło- sdę dzieło Hudłlarda Bre- 
holics w 7-mi-u trmach p. Lr ..Historia daplouiatdica Fri- 
lcricd Se /uin-di, Paryż ISTjO". I>/deła tego nie posiia<lala lo  
tychiTzan Hiibljoteka JaigdeJIońska. W czasie aukcji zo 
strony zarządu Tow. nuł. książka zwróccmo się du- ze
branych z ajpelem, aby mczyli kupić to dzieło -tla Bibljis 
teka Jagiellońskiej. W. odipowiedjza na ten wiiiosek uozest 
tiicy licytacji T  M. K . złożyli w jeln.-j chwali, bez po
dawania nazwisk, pct.rzebną kwotę 140 nriljijnów, wraz 
»  naddatkiem 7 ndijonów pięćset. W ten spotób Bibljo- 
teka Jagiiellońska otrzymała pdeknr dar o l uczestników 
bertaoji Tow. nd-bocni-koiw książ/ki. P. _d-r. V Rżnk-mfnpi icr. 
•nucr^ejn dyrekejd Bibijót*-’iu Jagiellońekiej, a jj. K. Ibś- 
karski w bnrieind/u T. M. K. wytramW podzdękowanie ofia
r-oiaw/m. ' • ...........

WSTRZYMANIE ROBÓT PUBLICZNYCH. A. W. do 
wiaduje się, że M idstei robót publicmnych w dro
dze te.Iegr -ftczinej polęetto tut ęiszej okr. dyrokcij-' robót 
pubilócffliĄich wstrzymać w.-izeilkiie rolroty. przeiwidizdane 
budtżeteim Mini-t-erstwa oś-wiaty. Bliższych szcaegótów 
•brał, -Zarzinacizyć iialeiy. iż niie .cbodzd tiu' o ws rzymatiie 
kre lytóyi na ( eł pow yiżoay. \V skład tjąjh robót wcho
dzą też ba*dvnki Uniw rsytetAi Jagie-lio-itel iego,

KOŃFI RfiNCJA PKAFiMY SŁOWCoW DRZEWNYCH. 
W * -edradelą 16 bm. ó  gtfdż 4 popof. odbę k/ió srę w 
lokalu Związku przemysłowców konferencja przemysłów

tareeowanych przernysłowr/rw do wrzdęc^^^^ahi w tej 
ważtrcj kon/ero jUJ agijąóej -a oeiu „brarde p îÓM-jaiów, 
przezrafatohych ' dla' włałL. dd * P0Wi&g> oboĵ Łąizai jącycB

W arRAwhti :WYfct**TY POBO&ÓiW rR.*COWNl 
KOM linEdSKIM. Jaa nam aonoszą, prefz-ydjiiip- miasta, 
wypłaca pobory poszczególnym wyylżzdałoin i je-lynie ule 
oymo w moMnoł t̂ wypłacić p. horów' wszysikim funi.cjii- 
narjn-f,70Tn w dni/u 1 marca, dlatego, ponieważ asygnats 
7. P. K. 0. w Warszawde, wygiama jeszcze 28 luceigo, za- 
gón.jła w drodze. Na skutek poczyndony-ch srarań pręży 
Ujuiti milka, sj ir.-iw-a po-boróic bijdlzde uregulon ana w naj 
bldż,‘ 7. vyh g^dziina-ch.

ZNI2KA CEN CHLEBA. Prezydjum m. Krakowa ns 
konferencji o-Uiytej wczoraj w południe % członkami m. 
komisji comiiko-we-j oraz przedisiawicielanii cocIhjiw pie
karzy obniżyło doraźnie cenę ehleba. a to i kg. z 14T> 
na 4.40 tys. Mp. Wobec dalszej tenimeji zniżkowej cea* 
mąki oczekiwać należy w na.jhliższ,ych dniach zmów ' nit
ki een pieczywa.

Z24.IŻKA ĆEN MĄKI. Jak się dowiadujemy, prezy- 
djum mża-sta wlrożyło rokowania z Guzolianom ceilrón 
obnćieni-ia cen mąki na rynku krakowskim. DyTektor Gu- 
7/>ha-nu ]j. ILalkr, życ-zkiwre dla Krakowa usjioemliiony w  

sprawrń1- aprowizacji, zgodizdł ię na zniżkę cen mąki, al
bowiem zniżka ta sjKiwpduje lównocześnde zniżkę pie
czywa. Wobec tego-, że mąkę d-ostamą obecnie piekarze 
z miej. biutra apnowizocyjnego- po żniżonej cenie, wezw t 
ło prezydium miasta piekarzy o prze Iłożcnue kalkulacji
C<łT> r Y Pf*:7 A TVV' a.

FAŁSZYWI WYWIADOWCY POLICYJNI GRASUJą 
PO KRAKOWIE. Od dłuższego oza-siu grasują na terenie 
Krakowa jacyś podejrzani osobnicy, którzy — podając 
się za ftmrkcjonarjuszy śle-tczej policji pjMlsriwo-węJ — 
wyłu»tea.ją od iat.wdeweimych osób już to groźną areszto
wania kh, już też innmnii -sposobami, różne da-t.ld w go* 
tówre lub w natura-ljach. Ze wzglęlu na to, liy poła żyć 
kres tym machinacjom szanitażystów-oszusitów. Ekspozy
tura Urzęlu Śledczego P. P. zn-zna-cza, że organa* aledczey 
policji powiadają znaczki służlwwe. które oka-zu.ią na żą
danie stron w czasie wykonywamna. czymneśe.i łuzbo- 
wy 'h. Iłocheilzenia ceiletn wykrycia tycli oszustów są w 
pełnym teku. zaś mieszkańcy Krakowa winni dopomódz 
policji, prz_\t,rz\rnując osiz-ustów na gorącym uczynku i 
za-niaJamiając 'laitychmiast o tern najbliższy komiiisarjat 
P. P.

KRADZIEŻ W BANKU. Onegdaj skradziono w wileń
skim ł> rik.ii pry watnym handlowym obligacje lianiku wi
leńskiego- ziemskiego a 1600 rubli i 500 rubli każ:la w 
ilości 15 sztuk.

POŻAR. Wczoraj w reałnrśc.i przy ul. Blich 8 wybuchł 
pożar wskutek wadliwej budowy keniina. Ogień ibiął 
dwie łiełki w suRcic, któro straż pożarna wkrótce uga
siła. Szkoda n-ieznaeizna.

w łam AlN ie uo k a s y  p o c z t o w e j  w  O św ięc i
miu. Wcz,ora(souj nocy włam<*li s-ię niewyśle- tzemij dotyćh 
oz,as sąjrawoy do kasj- urzod.u pocr/t-oweca w 0.7yy:,ęci-.j*l 
i sik.ra-dli znacziSgzą gotówkę. Zayyriad-omioua o tęift 
i-kspozytiura urzędu śk-dczego- w Krakowie wys-bła wy
wiadowców swych na miejsce włamańia. Bliższych szoz.e 
gótów na razie brak.

 O -
ZJAZD POLSKICH TOW. MUZ. 1 ŚPIEWACKICH, na

leżących do Związku malopolakiego odbędzie się 8 i 
czerwca w Krakowie, T. warzy-stwa śpiewaakie. któro 
c.h-cialy iiy wziąść udziel w zjei Izie a do Związku rio na- 
leżr), nn 'ąrą zgłafizać f- we przystąpienie poi ai-r. pare/.bsa 
Związku Itra Jana SehmaTa — Lwów, ul. Halicka 1. U.

„CHOPIN" koncert -  odczyt dra Melania Gra-fczyń- 
skiej i ]*rof Zygmunta Przeorsk-iepo, odhędzie saę w pią
tek 7 marca w dużej sala Starego Teatru. Prograan obej
mie: Preludia, 6 Ma-zurków, Sch. rzô  Sonatę h mol, Baltar 
dę f-mJJ i Pr-lonez as-du-r. — B-ilety do nabycH u braci 
Liiprki.h na uL Slawkr-yvskiej. Początek o go-dz. 7-mej.

TRADYCYJNY WIECZoR REDUTOWY Tow. ur/ęlni 
ków miejskich w salach Starego Teatru w óbtaftii Jzeń 
kaniawa-b.g z.ct ina IzJ tłumy doboroyypj pullicz.n;iści. Na 
z.abawę prayl-yli ndędzy uiAyma woj-cw-oila Kowalkowski, 
pretz. m. Feden êwićiz z wreepr. Rełlem i WlalgjifieąrKi- b. 
mdi. Dudek, greno ra lci’vw młećskiichj Hczimi pre.elsi rwt- 
ciele, świiata art., lite-racl.iego ird. Tańce le/ąKJCizeto- po
lonezom. poczym zabawa prze: ią-gnęła się aż do bialegó 
rama. Przy konkursie piękności otrzymała pierwszą na
grodę p. J. Strasikowa, żona Sekr. prez. Magisitrat-u, na
grodę za na^wękniejszy kostjum zdobyła p. E. Pie-^z'j- 
wa, icna prokur. Spółka tramw. Wśród driesiątek l»:ęk 
nvch kost,jumów wyróżniały się toalety pań: dr. Sob-> 
lówskfej, ka-pt. Matnio wei p. KubaiLskae-j, dyr. Prortalo) 
woj, Paissakaetowej, nóż. Knołlowe-j, Nowak owej, Dobro- 
wolekiej itd.

— —o -  -
ZAGUBIONE dokument , wojskowo, wystawione na 

naawidko Piotr Uzech przez PKU Kraków u laważniam,

Kredyt angielski dla Rosii.
Moskwa. (Tol. iwł. „Gońca Krak.

Od czasu powrotu Rakowskiego do Moskwy, to 
czą się ar komisarjacie dla spraw zagraniczny ch pra
ce nad ustaleiiem programu ntebawem ira !ącej ale 
odbyć konferencji anglei-Tto-roayjsMej.

Szczególną uiwagę poówię&a się spranie kredytu 
gOtowkowego, który rzad sow'e>cki zamierza natych.- 
miast po uzyskaniu inwestować w rosy] ’m prze
my-de. Kredyt towarowy, który chce udzielić Angłja^ 
-ma być w\ zyskajiy jeditak częściowo, przj-ciwsm tna 
być brana pod uwagę zdolność produkcyjna RosjL 

W  konferencjach na ten temait brał udział, pro * 
Rakowskiego 1 Ryków, który udał się osobiście du 
Itoridynu. celem bezpośredniego zetknięcia się z Mąc- 
doualdem.
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Koncentryczny atak na Francie.
Kraków 6 marca.

Niodaramio wanu omówiliśmy w  naszym <Łuem 
rvik_u nJ-t<btfzió u w listwo podmotszcmoj z-pewnych 
ttiwn komittOTJńof*: i n w iz ji Trafctkitiu wersal- 
eJdogo. Wjyrawizk- jx*>eł na>z, p. ’Ski«mimit, ck

ryżu, d?rś stoją znósy pod komend*} czynników, 
które chcą poddać rew izji Traktat wersalski, bę
dący następstwem zwycięstwa -ańsrw sprzymie-

traymać miał w  lej .-sprawie uspokajające ci- 
pwiaidozejiie ze strony premjera Macdonalda,

•• , niemniej jeilruaik niżej y<v.laniy w- st.ro-tzeffeniu 
rzeczowy artykuł „Gazety Warszaw-.sklej'1 ą*t- 
„Na 'różnyeli frontach” , nie trat i na afcfuaJno- 
Ńei.

Mowa ministra angielskiego Hendersona, w y 
głoszona w Buraley przed wyborcam i, stała się 
początkiem  nowego okresu w  polityce europej
skiej. Rozpoczął się mianowicie koncentryczny a- 
tak na Traktat wersalski i na te czynniki, które 
stoją w jego  obronie, a w ięc w  pierwszej linji na 
Francję.

Francja, stojąco twardo przy Traktacie, doma
gająca się w ypłaty odszkodowań przez N iem cy i 
pragnąca utrzymać zdobyte przez wojnę stanowi
sko na kontynencie europejskim, jest źle widziana 
nietylko przez Niemców. Są państwa, które oba
w ia ją  się, by Francja nie zajęła dominującego sta
nowiska na tym kontynencie.

N iety lko  polityczne w zględy wszakże są powo
dem ataku na Francję, są jeszcze w zględy innej 
natury — nazw ijm y je społecznemi: w  oczach 
czynników  m iędzynarodowych Francja staje się 
obecnie uosobieniem tego, co w żargonie socjali
stycznym  nazywa się „reakcją14. D latego to i mię
dzynarodówki wszelkich odcieni, i sfery wolno- 
mułarskie stoją dziś w obozie antyfrancuskim.

W ielka ofensywa na franka francuskiego, w y
konana przy pomocy międzynarodowego kapita
łu żydowskiego, zmierza także do tego celu.

A tak podjęto jednocześnie na innych frontach. 
Przemówienie Hendersona, ministra i jednego z 
najwybitniejszych przywódców  Labour Party, 
jest niedyskrecją, popełnioną przez człowieka, 
k tó ry  powiedział głośno i przedwcześnie to, co in
ni szepczą, lub też o czem myślą w głębi ditszy.

Istnieją potężne siły, które dążą do rewizji 
Traktatu wersalskiego i to n ietylko w jego  czę
ści, poświęconej odszkodowaniom, lecz także w 
częściach, dotyczących granie. Rew izja naszych 
granic, to w pierwszej Jinji atak na terytorjum 
Polski, boć przecież N iem cy się nie uspokoją do
póty, dopóki nie otrzym ają swej przedwojennej 
granicy wschodniej.

A tak  koncentryczny na Francję jest równocze
śnie atakiem na Gdańsk, Toruń, Poznań i K ato
wice.

N a leży dalej zwrócić uwagę na fakt upadku 
rządu Theunisa w Belgji. Rząd ten szedł w spra
w ie odszkodowań i Zagłębia Ruhry zupełnie zgo
dnie z Francją. Jeśliby do rządu doszedł socjali
sta Vandervelde, należący do I I  M iędzynarodów
ki, to orjentacja antyfrancuska zdobyłaby sobie 
grunt i w Belgji.

Podobne odgłosy wydarzeń na zachodzie Eu
ropy obserwujemy również w naszem życiu poK- 
tycznem. N a posiedzeniacli komisji spraw zagrani 
czmych pos. Jan DąbsJri wystąpił z przemówie
niem, w którem uzasadniał konieczność zwrócenia 
się ku Anglji. Przem ówienie to podjął natych
miast „Observer“  londyński i prasa niem iecka 
N ie  należy również zapominać, że P. P . S. należy 
do II M iędzynarodówki i że ją  tam reprezentuje 
p. Diamand, k tóry  dopiero co powrócił ze zjazdu 
w  Luksemburgu.

* N ici, łączące poszczególne wypadki, ujawniają 
Się coraz wyraźniej. Prowadzony jest koncentry
czn y atak na Traktat wersalski na całym  obsza
rze  polityki m iędzynarodowej. W  ataku tym  II 
M iędzynarodówka czynną odgryw a rolę. Ci, co 
w czasie wojny stali po stronie państw central
nych, co prowadzali na wszystkich placówkach 
walkę z  polityką Kom itetu Narodowego w  Pa-

r ę k a w i c z k i !
SKÓRKOWE I TRYKOTOWE I

w wielkim wyborze poleca H

F. Lubański Kraków I
tri. św . A n n y  2. mó W

rzonych i ^odstawą istnienia zjednoczonej 1 nie
podległej Polski.

Sytuacja jest zbyt wyraźna, by oplnja narodowa 
mogła być w błąd wprowadzona.

Berlin. (AW .).
Stronnictwa socjalistyczne i demokratyczne są 

poważnie zaniepokojone obrotem rzeczy w Niem
czech.

Pizebieg procesu Hittlera jest wyraźnym atakiem 
propagandy na rzecz stronnictw podkopujących byt 
republiki niemieckiej. Zeznania oskarżonych obli
czone są wyraźnie na zdyskredytowanie republiki 
1 gloryfikację ustroju przedrepuhlikańskiego. Stan 
oblężenia został zastąpiony przepisami, które odda-

Banicja kalifa i 67 książąt i księżniczek.
Konstantynopol. (7V1. wł. „Gońca Kraik.f).

Zgromadzenie Narcdcwe odrzuciło propozycję, 
zgłoszoną przez prezydenta, wyłączającą od barnieji 
członków rodziny sułtana, poczem uchwalono znie
sienie kalifatu, wydalenie z kraju kalifa i 67 ksią
żąt i księżniczek, należących do rodziny sułtańskiej, 
następnie uchwalono na miejsce komisarjatu do 
spraw religijnych ustanowić urzędnika, podległego 
bezpośrednio prezydjum Rady ministrów.

Kalif, opuszczając ojczyznę, otrzyma jednorazowo 
100 tysięcy funtów tureckich, a książęta zaś ogólną 
sumę 200 tysięcy funtów, przyczem zabronione im 
będzie podniesienie wkładów bankowych. Likwida
cja ich własności nieruchomej może być dokonaną 
w ciągu 12 miesięcy.

Paryż. (Ti-I. wł. „Gońca Krak.” ).
„Petit Parisien“  donosi z Konstantynopola, że de-

Kraków w marcu.
Paryski kiooespondmt „Daily News” o.fwicdzł w 

tych dniach piziwolniciząwgo klubu stukilowyćfi lu
dzi Henryka AJsasa, od którego dowiedział się cie
kawych szczegółów z jego prywatnego życia.

Henryk Alsas j-est najgrubszym oztowitJccim Pary
ża i najbardziej znaną i łubianą jtostaoią na Mont- 
mantnze. Mimo swojej olbrzymiej wagi 156 kilogra
mów, porusza się barrizn jrtlaMyoznie i jest bardzo 
dumny z swojej godności najgrubszego człowieka. 
Paryżu, prezesa klubu najgrubszych ludzi i kapita
na straży ogniowej na. Mioutnia.rt.rze. Aisas nie jest 
bowiem astmatycznym grzybem, ale przeciwnie, bar 
dzo żywym sportowcem, zręcznym lootbaiistą i do
skonałym organizatorem. Zia jego inicjatywą powsta
ła na Montmurtrze ochota? cza straż ogniowa.

Alsas mieszka w małym apartamencie nu Faubo- 
rug du Tempie. Na ścianach j»>go mieszkania wisi 
około pięćdziesiąt rozmaitych karykatur, przedsta
wiających go  w rozmaitych komicznych pozach. Te
dem z portretów, naturalnej wielkości, jwzedstawia 
go w uniformie kapitana straży ogniowej.

i i U B I Ś i l !  H Z R iR k l M O t i
Atesty. {AW ). •

Wedle daaiwień dnaenmSka „Onrtfccm” , wojskowa • 
lłga w Atenach po -rtainownła juraeuieść się z giruńłó 
nom do Aal-Mók, a.llto spow<iviawać oficerów <lo MS>- 
suwego zgłasratuui się do dymisji.

Gtćd to w związku * tern, A  sfery wojskowe są 
przeciwne obecnej polityce rządu i nie chcą słyssee 
nic o Yonizelomie.

ją pełnię władzy rządowej urzędom prowincjonal
nym.

Poszczególni urzędnicy mają prawo decydowania 
i zezwalania na odbycie zebrań przedwyborczych, 
dzięki czemu wrolność zgromadzeń przedwyborczych 
staje się iluzoryczną.

Niektóre stronnictwa, jak np. Deutsche Yofkspar- 
tei pozbywają się elementów republikańskich i  usi
łują wejść w kontakt ze stronnictwami prawicowemu

Kałifa odtransportowano do Grecji.

cyzja wielkiego zgromadzenia narodowego tureckie
go w Angorze, detronizująca Kalifa, została zako
munikowana kalifowi wczoraj o godz. 2 w nocy 
w obecności ministra spraiw wewnętrznych, szefa po
licji i oddziału asystencyjnego policyjnego.

Kalif został zawezwany do zajęcia miejsca M  
tronie, poczem wysłuchał dekretu, postanawiającego 
zniesienie kalifatu. Następnie wezwano go do opusz
czenia miasta wraź z dwoma żonami i synem.

Kalif został odtransportowany do Czataldży, skąd 
następnie specjalnym pociągiem odwieziono go tło 
granicy greckiej.

Londyn. <AW.).
Zniesienie kalifatu wywarło w Londynie ujemne 

wrażenie. Dzienniki uważają ten krok za nowy do
wód nacjonalistycznych dążeń Turcji.

miej. Uważa łudzi grubych za najweselszych na śwae 
cie, zdrowych, o dobrym apetycie i żc są przeciwni
kami metody odtłuszczania, Wszyscy członkowie 
klubu stuk iłowych są gorliwymi zwolennikami spor
tu, .szicizególniej footbału i należą do najlepszych gra 
c.zy w Paryżu. Dwaj członkowie są znakomitymi goł- 
fistami, a jeden z nich zdobył nagrodę jako atiefft 
ciężkiej wag4.

Niedawno klub urzą-tził ucztę, a spis potra/w do
wodzi, te ludzie stuki łowi nie zachowywali żadnej 
djoty. Spis potraw wyglądał też jak mapa kartogra
ficznego ‘instytutu: osiemnaście potraw i różne gatun 
ki win i scajnipałiów.

Pan Alsas brał udział w wojnie światowej i stracił 
w miej kilkadziesiąt kilogramów, niemal połowę "W0- 
jej wagi. Ale po trzech miesiącach pobytu w- dootn 
wrócił cło dawuej t-usey.

Opowiada również pan Alkis o koivgrenie stukile- 
wycłi luidei. jaki odibył się przed wojną w Londynie. 
Prezesem honorowym został wybrany pewien Jug» 
słowianin, ważący 180 kilogramów.

K A M I E N I E  Ż Ó Ł C I O W E  CH0LEKINA7A H. Niemój&wskiega
KAMIENIE SCHODZĄ BEZ BOLU. ATAKI W ZUPEŁNOŚCI USTAJĄ. Objawy (początkowe): Ból w bokach i dołku pod 
sercowym (gdzie schodzą się żebra). Pobolewania w wątrobie. Skłonność ao obstrukcji. Uryna ciemna i mętna lub też 
bezbarwna jak woda. Język obłożony. Gorycz i kwas w ustach. Odbijanie gazami. Wzdęcia i tnirczmic w kiszkach. Bóle 
i zawroty głowy. Silne podenerwowanie. Objawy (podczas ataków): W dotku i wątrobie silny ból, który się rozchodzi ku 
stronie tylnej — pasie -- krzyżu i sięga az .pod łopatki, wzdęcia brzucha, rozsadzanie żeber i parcie na kiszkę stoicoWą. 
•rak tcfiti ora? bo! w piecach i klatce piersiowej (na przestrzał). Niekietb wymioty żółetą dreszcze, aimnepoty, Żółtaczka 
; j h  . ! i =  Bliższych informacji udziela.- Aptekarz-fizjolog H. NIEM0JEWSKI, Warazaara, Nowy Świat Nr. 5. = = 3=

1

Spotkanie Poincare
Londyn. (Tri. wi. „Gońcu Kraik.").

Jak słychać w kołach poinformowanych najbliższe 
kroki, zmierzające do rozwiązania problemów euro
pejskich, polegać będą na tem, że Ramsay Macdo- 
nald spotka się natychmiast po ogłoszeniu sprawo
zdania komisji rzeczoznawców z premjerem Poinca- 
rem, poczem wypracowany zostanie program kon-

g n  z Macdonaldem.
ferencji, na której omówione być mają aktualne prw- 
blemy europejskie i kwestja długów międzykaalicyj 
nych.

Rząd angielski posiada podobno pewne zapewnie
nia ze strony Francji, rokujące konferencji takiej 
korzystne rezultaty.

Niemcy zrzucają Dowlokę republikańską.

Detronizacja kalifa.

1' ] "lilii" w  mim- m ~

Najgrubszy człowiek Paryża.
O klubie awcein wyraża się AU as jak najpoehleb-
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I I  C E N Y  U N O R M O W A N E  I I  

i i  P O D Ł U G  Z Ł O T E G O  i i

His m liii! lipie tylko w pierwuem ile!
J«e prawie wszyscy czytelnicy „Gońca KraikowMkiogo" prz/skonaJa się, czy to będąc osobiście w naszym akła- 

*fc«. cny jK> otaymami zamówionych u naa towarów pocztą, że „Warszawska 9półka Manufakturowa" jest naj- 
tańsryra źródłem zakupu towarów bławatnych, o ozem zresztą świadczą tysiące listów, przybywających do nas 
riroi.it ze wszystkich stron R-zeKraypoijpotlitej od klijentóiw naszych, którzy składają się ze wszystkich warst/w lud- I 
aaśce, jak: generałowie, inżynnarawrie. obywatele ziemscy, adwokaci lekarze, koswumy, kółka rolnicze, Juchowieó- 
8Bwo, sząsiitale atp.

fcajsaiwiający u nas towary zostaje muszym stałym klijentem, o cztwn świadczą częste zamówienia.
łluozego posiadamy najlepszy i najtańszy towar? Oidipcwk-dź hardao prosta, staje mamy wielkie zapasy 

towarów na aklatdzie, kupujemy bezpośrednio z tabrykwlększe part je i dewizą naszą jest: duży obrót — mały 
BJTfcK.

OŁcąc dać nadal możność naszym kHj«ntoin zamówienia to-wairów na nadchodzący sezon wiosenny, zawarliśmy 
tunoiwy z pjerwszęinwni fabryk amtami. na sprzedaż ich towarów podług cennika unormowanego w złotych, prze 
Iśewotie na marki polskie..

n7IAŁ UBRANIOWY.
Nr. 1. Materjał „Caro" na ubranie męskie lub damskie kootjumy bardzo trwały. czysto wełtniahy. podwójne; 

seeirokoścr (140 cm.) w krate/wkę, we w îzystkóch kolorach, jak to: poroieła,ty. zielony, s/za/ry, molajna, wiśniowy, 
brązowy koweirkoitn-wy o wyrobie jedwabno mękkim. Cena za metr 7.800.000 Mip. (Na ubranie potrzeba 3 metry, 
na kostjum 3 i pół.

Nr. 2. Materiał ..Elegant", ąnecjałirńe na wwsnę, podwójnej saewkości, wyrób krajowy i zagraniczny, banko 
•lewnanbi. mietkil i czysto wetem y, ładne desenie, kolory: szary, popielały, ziełony r brązowy. (% » ' za metr 
1SJ500.0W) marek.

Nr. 3. Materiał tiajnowsoego gatun/ku „Modern" (również ba.nk/o odpowiedni na damskie kostjumy), aneietekie 
dtetsetrrjs ńaikratiiaire, uadażare e:ę na szykownie garnitury damskie, kestjumy i letrre płasccze we wseysitikich ko
lorach. r>na za metr 22500.000 marek.

Nr. 4. Bostony na czainne i graaiatewe ul),rama męskie. |■fąrws.zurzędiri yeti fabryk Sztajgamy i kaangaintcnr*
gatunek Ą. cena za meto 1250(1090 marok gatuwk D. cena za. metr 31 000.000 miarek
gatomnk B. coiua za metr 18500.000 marek gatunek K. cena /a metr 30 500 000 ma,rek
gatunek C. cena ze  metr 24,500.000 mawk gatunek F. scma za metr 45,000.000 marek

Nr. 5.Na lećmie garnitury polecamy Bielskie Kamgarny ja>ne w deeerb., paset-./.ki lub gładkie po 24,000.000
i  89500.000 rnaireh za metr.

Nr. 6. Gatunek A. kamen na spodnie gładikfe i kra.teoz.k4 we wszystkich kolorach marek 7.850.000. gir^ww.k B. 
IruiKn na suodmne. sioeęialinóe do ubrań wrózvt<ciwvibh i baDwreh. czaape tło w Wale uattkd lub óienikjs wspenkj 1 
białe 222500.000. O. kupcu zv tc«">ż materiału pierwszorzędlnech fobryk, wyżsi/ego gatunku po marek 27.000.000. j 
D. kupon na spodnie, przedwojenny kantgam po marek 41.000.000.

■Nr. 7. Do każde°x) edeinka ubraniowego doda kuny mt żądo.nb: PP. KEwtów  pełny ke,m.nł*y podszewki pod 
•aarwiarkę, kaonkzelke i spodnie, de rękawów i kieszeni w dwóch gatur/kach: gat, A. 18J500.000 marek. gał. B. 
84500.009 marek,

0 7 lA ł  M A T F R łń łń W  D A M S K IC H
Nr. 8. Szewioty damskie najlepszego wyrobu, nailem,■/.vnh fabryk, zastonujacr- w /iiłiadnoścd angiiclskię matę 

ąjaiy podtwódnei szerokości, na anionie i kostjumv letnie we wszystkich kcłmraieh po 49,000.000 za metr.
Nr. 9. Materjał „Kap" Nr. 100. wrzaze/w gatumku wełny, we wiwystkich kolorach. Cena za metr 18,500.000 mk. 

(Materjał ten zalecamy na elegaiiiCfkie suknie tęańńtłne, wizytowe itp.). .
Nr. 10. Materjał gabardina, najw-wiszy. lutńnodMe.wizy wnób francuski, cizrsta, kamgiamowa wełno, wvrób w 

•teiikto prążki, kel r. in»Jrawvczaj ezysł« i efektowne, nadające się na suknie i ko.st;r’niy. Cena za metr 25,900.000 
marek.

Nr. 11. Trykotina iedwabna we wszysdotołi kolorach, wyrób fran-cunku we woulcu 180 om. szerokości, kupon na 
oałą suknię marek 18500.000.

Nr. 12. Materiał „Satyna-Sukno", najnowszy małeriał na. pląszoze wfpsentne dła. Szasm-wmycih Pań. we iwwzywtikaełi 
UKsion cb kolorach, również i ozamiym, wy rób miękki. Cena za metr 24500.000 i 38,000.000 (ma płaszcz potmzeba 

, *  mflffrry').
D7IA7 P łdCIFN.

PtóCc.n. w w/iaiczkach 17 metrów Wadwecwakiej faboyki 80 cm. szerolcoóói po 41,000.000 marek, 46,000.000 marek 
i 4a.00tj.000 m>aiek.

Manepolamy na mef,rv po 2.000.000 i 2.850.000 rak. za metr.
PłMenka białe w paaki na ubrwrik-a diiiueciinineL, leelraię, fantuszikai jtm. ptt. 1.70O.tX)0 i 1.900.000 .macek za- metr.
Prześcieradła gotowe 2-me<trpwe, iMąjlejpszege gatunk i, b-arlizo tnwałe w pramiu pto .7.900.000 i 8500.000 marek

aa S7#anke.
Ręczniki po 2500.000 i 3500.000 za srz/Łuikę.
Płótno ozerwoiie ..Tyik“ na wsypy, nie puzefpuązjy/a.ią<« pi«rv,y no 2.300,00tj i po 2550.000 mk. za metr
Dymka żyram-łewiska na ka lesenv (2  me6rv na pare) <#> 2.490.000 i 22100.000 metr.
Łetiry aoędefctkiie na koszule dzńeane w Miozne desenńe po 2,400.000, 2,800.000 i 3,800jOOO mk za metr.

DZIAŁ BIELIŹNIANY wyrób własny.
Bielizna naaza wyróżnia się efektowivin wykończętnem i uszyta z dobrych materjałów. Przy zamówoeruach 

ut koszule mesłtże prceiimy podaó Nr. kołr®euzvka.
Koszule zefirowe mechie dizwene z maotkieżaimi i kołnierzykaani k* J»>ro<we w najmoiltnift^ae defleate ® r-agram-

«M>ego zeffiru, po 14500.000 i 17,000.000 mk.
Koszule wonne z dobrego uiaden>ołałi»i WiŁzewakiej fabryki po 85001XX) mA.
Kalesony męskie z żyrardoiwfektiieó dymka wazcistkich rezTriî TÓłw no 6500.900 i 7500.000 mk.
Na prowincje wyevh)jnv po tvch samych ęemach tylko z dcliozieriijetn-za przseyikę pocztowych wydatków. — 

(Paczki do 5 kśk) 2500.000 m,k.). Opakowanie bezpłatnie.

BEZ WSZELKIEGO RYZYKA I I ł

Kupujący ź piowincji absołutuie nie ryzykuje,' gdyż jeżeli towar się nie spodoba, pgfzyjmutjeniy z powrotowi
i Hunieniamy na inny lub zwracamy pi-eniądae. Zamówienia protćsny adresować:

„Warszawska Spółka Manufakturowa”
W ARSZAW A, UL. JASNA 18-23.

Przyjeżdżających do Wauszawj prosimy uprzejmie o odwiedzenie naszego składu i osobiste przekcriame się
oo ds gaitunku U .warów i cen.

Wszyscy nasi klijetici są zadowołand, gdyż przykłada m\ wsjzęlkńoh starań ku tomu, wobec czego prosimy
zwracać się do naszej firmy z pełnym zaufaniem.

KOOPERATYWOM I KÓŁKOM ROLNICZYM DOGOUNE WARUNKI!

DROBNE OGŁOSZENIA
UMIESZCZĘ syna z niższą szkołą realną z rozpooeętą 
praktyką, jako praktykanta, rolnego pod ręką właścicie
la. Łaskawe zgłoszenia przedwojennych P. T. Ziemia* 
pod ..Praktykant" przyjmuje Urząd pocztowy w Podwy 
sokiem 21*

DWÓCH ewentualnie jednego dużego pokoju z kuchnią 
poriz.ukuje młode bezdzietne małżeństwo, wynagrodzenie 
według umowy. Oferty przyjmuje Adm. „Gońca" pod 
„Wymajm". 8 0 t

OTOMANY, kanapki rozkładane w dużym wyborze sprz.o 
da. Kopernika 24, tajpieer. 206

POSZUKUJE się zaraz ogirodinóka, kawalera starszego, 
z dobremi świade«y,wami. Majętarość Chraplewo, p. Krj- 
tiikowo, powiat Sziubin. 231

LEKCJI w zaikretće szkól śrolrach udziela słuchaczka 
oz wartego roku filrozwfii. Zgłoazanda przyjmuje Adm. 
..Gońca" pod „Sumieininiość". 2 S B

NAUCZYCIELA lub nauczycielki eg/a.miin.oiwa.Ticj poszu 
kute sie na wieś do 2 chłopców 7 i 9 lat. Zgłoszenia oraz 
wairanki uprasza nadesłać: Sicińska, Wielki Buczeli, po- 
ezta Byc.htal-Kęprńak.L 207

POKOJU umeNowaneigo z oenbnem weiściem dla dwóch 
panów z własną mścielą. pofwuktije sie od 1 kwietnia. 
Zgłoszenia pod „W. L.“ do Adim. „Gońca". 236

POSZUKUJE S'e celeim dziierr/.aiwy gospodarstwa od 20 
do 100 morg. Zgtósiz.enda do Aidim. „Gońca". 235

MIESZKANIA z. kuchnia wprost od właściciela poszu- 
knię zara.z. Wvnagirodi-enre według umowy. Zgłoszenia 
pisemne do .Adm. „Gońca" pod „Zaraz". 234

POSZUKUJĘ ładnie umeblowanego pokolu zaraz, w cen
trum miasta z niiekrepiijąeem we'ńciein. Zgłoszenia. wpro*» 
do Adm. „Goińca" pod „Cenitirum". 23ł

NAUCZYCIELKA po.szukuie po*wfv od 1 kwietnia br 
na.iehętmiei we dwerze; może udzielać także początku.i a 
cci gry na fortepianie. Zgłoszenia pod „Sumienna" do 
Adim. „Gońca". 22f

KUPIĘ lub w\Ty>żv«ze fortepian albo piauiim na dogod- 
nvch warunkach. Łaskawe zgłoszenia do Adm. „Gońca" 
p*ł ..Fortepian".

MŁODSZA panienka, inteligentna, z dol*rei rodziny, któ 
ra już nracowala w biurze, poszukuje jakieiko-lwiiek, po 
sad v. Łaskawe /.głoszenia pod „Pracowitość" do Adm. 
„Gońca". 223

BANKOW IEC, przvstoi«iv. śiedniego wzrost.u, szatyn, 
lat 35. szuka dobrej, inteligentnej żony. Łaskawe zgło
szenia z fotografią proszę nadesłać do A/im. „Gońca" 
pod „Bankowiec". 324

PPÓ^NFOO. wipkszeun rntniu / osotm^iri weiściem no- 
S7iilinp miodp malżrństwo C7' nsz według urnowy. Zgło
szenia ped „Zaraz" do Adm Hońca. 178

M AS7YNY do szycia znane 
,.Kasnr7vck;ego'. Hur

towo - D e t a l i c z n i e  - Pafv
War^z-iwa .Marszałknu st g
I 153. Zamawiać możr,'> 
listrwnie. 180

ML O n Z I E N  IF.C z wy-
ks7tałceniem handlo

wym pos7iikuip DOsadv bnit- 
dlnwei. Łaskawe zgłosze
nia rod „pracowity" do 
Adm. Gońca. 140

Państwowe Nadleśnictwo Zbiczno
pow. brodnicki, województwo Pomorskie, sprzeda przez

submisfe
następujące drewno użytkowe sosnowe F-—IV klasy: 
los I. okręg ochronny Grabiny oddz. 46.: 1394 m3 
los II. okręg ochronny Górale oddz. 153.: 688 m3 

Oferty w zalakowanych kopertach z napisem ..suhtni- 
sja“, opatrzone znaczkiem stemplowym za 2,700.000 mk. 
z oświadczeniem oferenta, że znane mu są  ̂ warunki 
sprzedaży i że im się poddaie bez zastrzeżeń, należy 
przesłać do Nadleśnictwa najpóźniej

do dnia 15 marca 1924 r. godziny 12,

poczem o godzinie 13 nastąpi otwarcie ofert w obecno
ści ewentualnie przybyłych kupców.

Oferty należy składać w złotych polskich za 1 m3 każ
dego poszczególnego łosu.

Drobne wahania co do ilości sprzedać się mającego 
drzewa zastrzega sobie Nadleśnictwo.

Zatwierdzenie ofert zastrzega się Dyrekcji Lasów Pań
stwowych w Toruniu.____________________________________

TOKARNIE, HEBLARKI, PRASY, WIERT*RKI, MŁOTY sprężynowe, 
PIŁY taśmowe, BRYZERKI, BATRY, TRANSMISJE, PASY, PRASY 
do dachówek. BECZKI żelazne, POMPY, 0UWĘ po zniżonych

cenach p leca:
PIl.OT" Lwów, ul Batorego L. 4.

Wydawca i od pow. redaktor: Antoni Krzywy. Krakowska Drukarnia Nakładowa z K rak* wie jtod zarządem J. Borhowicza.


